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Trzy lata równowagi budżetowej w  Polsce
Wydanie A B C  C eH W  f  O  ,/ r ..

Dziennik Polski
W Y C H O D Z I DANO

Rok V. z dostawą . . 2*75 Lwów, sobota 8 kwietnia 1939 r. Nr. 97

PAKT WZAJEMNEJ GWARANCI
PODPISAŁ MINISTER BECK W LONDYNIE

Londyn. 7. 4. (PAT). Rozmowy min. Becka z przedstawicielami rządu bry­
tyjskiego doprowadziły do ustalenia w obopólnym porozumieniu deklara- 
cji, którą premier Chamberlain odczytał w dniu wczorajszym na posiedzeniu 
Izby Gmin.

Deklaracja brzmi, jak następuje:
1) ROZM OW Y Z  M IN . BECKIEM OBJĘŁY SZEROKI ZAKRES 

f WYKAZAŁY ZUPEŁNĄ ZGODNOŚĆ POGLĄDÓW  OBU RZĄ- 
DOW C O  DO PEW NYCH ZASAD OGÓLNYCH.

2) U ZG O D N IO N O , 2 E  OBA PAŃSTWA SĄ GOTOW E DO ZA- 
W ARCIA UKŁADU O  CHARAKTERZE TRWAŁYM I WZAJEM­
NYM D LA ZASTĄPIENIA OBECNEGO TYMCZASOWEGO I JED­
NOSTRONNEGO ZAPEW N IEN IA , UDZIELONEGO PRZEZ RZĄD 
J. K. M. RZĄDOW I POLSKIEMU.

3) DO CZASU USTALENIA UKŁADU TRWAŁEGO, MINISTER 
BECK UDZIELIŁ RZĄDOW I J. K. M. ZAPEW NIENIA, 2E  RZĄD 
POLSKI UW AŻAĆ SIĘ BĘDZIE ZA  ZW IĄZAN Y ZOBOWIĄZA- 
NIEM D O  NIESIENIA POMOCY RZĄDOW I J. K. M. NA TYCH SA­
MYCH W A RU NKACH, JAK TE, KTÓRE SĄ ZAW ARTE W  TYM­
CZASOWEJ GW ARANCJI, UDZIELONEJ JU Z POLSCE PRZEZ 
RZĄD J. K. M.

4) PODOBNIE JAK TYMCZASOWE ZAPEW NIENIA, UKŁAD 
TRWAŁY, N IE BĘDZIE ZW RÓCONY PRZECIW ŻADNEM U IN NE­
MU PAŃSTW U, LECZ BĘDZIE MIAŁ N A  CELU ZAGW ARAN­
TOW AĆ POLSCE I  W . BRYTANII W ZAJEMNĄ POM OC N A  WY­

PADEK WSZELKIEGO ZAGROŻENIA BEZPOŚREDNIEGO LUB PO. 
ŚREDNIEGO NIEPODLEGŁOŚCI KAŻDEGO Z  OBU PAŃSTW.

5) STWIERDZONO, ZE PEW NE SPRAWY, DOTYCZĄCE DOKŁAD­
NIEJSZEGO SPRECYZOW ANIA RÓŻNYCH OKOLICZNOŚCI, 
W  KTÓRYCH MOGŁABY POWSTAĆ KONIECZNOŚĆ TAKIEJ PO. 
MOCY, BĘDĄ WYMAGAŁY DALSZEGO ZBADANIA PRZED ZA­
WARCIEM TRWAŁEGO UKŁADU.

6) USTALONO, ZE POWYŻSZE POSTANOW IENIA NIE BĘDĄ 
STANOW IŁY DLA ŻADNEGO Z  OBU RZĄDÓW  PRZESZKODY DO 
ZAW IERANIA UKŁADÓW  Z INNYMI PAŃSTWAMI W  OGÓL­
NYM INTERESIE KONSOLIDACJI POKOJU.

Londyn. 7. 4. (PAT). Foreign Office ogłasza co następuje:
„W  toku obecnych rozmów w Londynie minister Beck wyrazi! życzenie, 

aby wszelkie międzynarodowe wysiłki, dotyczące załatwienia zagadnienia 
żydowskiego, rozciągnięte zostały na Żydów w Polsce i aby emigracja ży­
dowska z Polski miała należny jej udział we wszelkich możliwościach osie, 
dleńczych, jakie by się znalazły. Minister Beck jedno;ześn:e na prośbę rzą­
du rumuńskiego zwrócił uwagę na podobne zagadnienie, istniejące w  Ru-

Minister Beck zapewniony został, że rząd Jego Królewskiej Mości całko­
wicie uznaje trudności, na które wskazał polski minister spraw zagranicz­
nych i  rząd Jego Królewskiej Mości gotów jest w każdej chwili zbadać 
z rządem polskim i z rządem rumuńsk’m propozycje dla rozwiązania specjal­
nych zagadnień, powstających w Polsce i w Rumunii, które stanowią część 
składową szerszego zagadnienia.

Zamach na niepodległość Ib an ii?
Zdecydowana postawa rządu albańskiego

, Warszawa, 7. 4. (Tel. wł. -  1. r.) 
Według krążących pogłosek

rząd włoski w rozmowach z kró­
lem Zogu domagał się okupacji 
przez Włochy wybrzeża albańskie 
g° a więc szeregu portów i lotnisk. 
Król Zogu miał odpowiedzieć od­

mownie.
Wzdłuż wybrzeża albańskiego wła­

dze. przedsięwzięły nadzwyczajne śród 
ki ostrożności a garnizony w portach 
zostały wzmocnione.

Dziś rano opuściły Durazzo trzy 
statki, odwożąc do Włoch obywa­
teli włoskich, stale zamieszkałych 

w Albanii.
Paryż, 7. 4. (PAT) Agencja Havasa 

donosi:
Królewskie poselstwo albańske ko­

munikuje: Celem położenia ostateczne 
go kresu tendencyjnym wiadomo­
ściom rozpowszechnianym w ostatnich 
dniach przez prasę i radio, biuro pra­
sowe poselstwa w Albanii ma zaszczyt 
donieść co następuje:

Albania nie zgodzi się nigdy na po­
zbycie się swej niezależności. suweren­
ności, jak również nie pozwoli na wy­
lądowanie wojsk obcych na swym te­
rytorium.

Jeżeli chodzi o  przymierze obronne,

zawarte między Albanią i  Włochami, 
unieważniając pakt, zawarty w Tiranie 
w r. 1926 i nie odnowiony w r. 1931, 
przymierze to nie upoważnia w żad­
nym wypadku Wiochy do ewentual­
nej interwencji celem utrzymania po­
rządku w  Albanii. W  wypadku tym 
chodzi jedynie o przymierze czysto 
obronne.

Brak więc podstaw do przypuszcze­
nia, aby miała nastąpić zmiana stosun­
ku Włoch do Albanii. Stosunki obu 
krajów były zawsze bardzo przyjazne, 
jak to zresztą podkreślił w swvm osta­
tnim przemówieniu król wioski W ik­
tor Emanuel.

* * •
Londyn, 7. 4. (PAT) Premier Cham­

berlain złożył wczoraj w Izbie Gmin

następującą deklarację w sprawie kon­
centracji wojsk włoskich w Bari oraz 
stosunków włosko-albańskich:

„W  dniu 4 kwietnia ambasador bry­
tyjski w Rzymie zwrócił uwagę wło­
skiego ministra spraw zagranicznych 
na pogłoski o koncentracji wojsk wło­
skich na granicy albańskiej. Wioski 
minister spraw zagr. oświadczył, iż w 
dniu 8 marca król Albanii zapropono­
wał wzmocnienie istniejącego sojuszu 
między Włochami a Albanią. Odtąd 
odbywały się na ten temat rozmowy 
między obu rządami. Zdaje się jednak, 
że w toku tych rokowań powstały pe­
wne trudności, których istota nie jest 
zupełnie wyraźną. Według twierdzeń 
włoskiego ministra spraw zagr. — wło­
skie interesy uległy zagrożeniu.

Wielka Brytania zbroi
sw ą  flo tę  h and low ą

Londyn. 7. 4. (PAT). Sekretarz par­
lamentarny admiralicji Geoffrey Sha- 
kespear, udzielając pisemnej odpowie­
dzi na zapytania w  sprawie zagadnień 
marynarki handlowej — stwierdził, że 
do końca bież, roku 1000 statków han-

dlowych zostanie zapatrzonych w 
działa.

Ilość posiadanych dział przeciw ło­
dziom podwodnym jest wystarczająca, 
a  produkcja dział przeciwlotniczych 
czyni postępy zadowalające-

Przed chwilą dowiedziałem się •- 
oświadczył w dalszym ciągu Chamber­
lain, — że krążownik włoski i dwie 
mniejsze jednostki floty włoskiej przy­
były dzisiaj nad ranem do Durazo. 
Dotąd nie otrzymałem jeszcze szczegó­
łowego sprawozdania o stanowisku 
rządu albańskiego. Otrzymałem nato­
miast od tego rządu zaprzeczenie wia­
domości, jakoby Albania przyjęła wa­
runki niezgodne z jej suwerennością 
lub integralnością. Poseł brytyjski w 
Durazzo informuje, że d °  godz. 9 ra­
no panował w Durazzo spokój. Rząd 
brytyjski, rzecz oczywista, dokładnie 
obserwuje rozwój wydarzeń.

W  odpowiedzi na dalsze pytania 
posłów oppozycyjnych, czy premier 
nie uważa akcji rządu włoskiego za 
sprzeczną z układem anglo-włoskim o 
utrzymanie status quo w  basenie Mo­
rza Śródziemnego, premier Chamber­
lain odpowiedział, że

jak dotąd nie może uważać akcji 
włoskiej za wyraźne pogwałcenie

. tego paktu.
Następnie premier oświadczył, że 

nie otrzymał żadnych wiadomości z 
Jugosławii o stanowiska rządu jugo­
słowiańskiego w tej sprawie.'
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Niemcy na Pomorzu znieważała
Państwo

Warszawa. 7. 4. (Teł. wł. — 1. r.). 
Sąd Grodzki w Swieciu skazał nieja- 
kiego Bajera na 6 miesięcy bezwzględ­
nego aresztu.

Bajer przybywszy do urzędu gmin 
nego, żądając wydania zaświad- 
czenia w języku niemieckim, zaś 
podczas przesłuchiwania przez sę° 
dziego śledczego najczystszą poi’

T O B R A L R O
po 2 zł 50 gr

Do prania! niepełznące! niemnące! na suknie ogrodowe, szlafroki, bluzki 
2832 Dziecinne wzory

D O M  M O D Y  l o t e l  E u r o p e j s k i  |

Walka z pornografio w Polsce
Znikną „sensacyjne" powieś;!, ogłoszenia i f. p.

W arszawa, 7. 4. (Teł. wł. — 1. r.) 
W. dalszym ciągu akcji zwalczania 
pornografii i  przestępczości, iMin. 
Spraw W ew n. w ydało ostatnio za­
rządzenie wzmocnienia przez władze 
nadzorujące dotychczasowego nad­
zoru w  tej dziedzinie. Niezależnie od 
zaostrzenia nadzoru nad wydawnict­
wami typow o pornograficznymi. M i 
nisterstwo Spraw W ew n. zwróciło 
uwagę władzom

na dalsze źródła demoralizacji, 
jak  niektóre tanie powieści w 
dziennikach, ogłoszenia matry­
monialne, wykorzystywane dla 
celów stręczycielstwa i demora­
lizacji oraz wydawnictwa zeszy­
towe, oparte o tem aty niemo­

ralne.
W ydawnictwa te pod  pozorem 

dostarczenia czytelnikom taniej po­
pularnej powieści, szerzą propagan- 
nę zw yrodnialstwa i przestępczości. 
Celem zlikwidowania wydawnictw 
pornograficznych, M in. Spraw W e­
wnętrznych zwróciło uwagę na ko­
nieczność niedopuszczenia do kolpor

PALTA WIOSENNE Ogromny wybór 

te n y  fabryczne

K. Bagiński aresztowany
na granicy

W arszawa, 7. 4. (Tel. wł. — 1. r.) 
Dowiadujemy się, że Kazimierz Ba­
giński, który, jak donosiliśmy, zgło­
sił niedawno w  konsulacie polskim 
w  Pradze chęć pow rotu do kraju i 
oddania się do  dyspozycji władz, 
stawił się 5 bm. na granicy i  po a- 
resztowaniu osadzony został w  wię­
zieniu.

Prasa angielska o iednolitei 
postawie Polaków

Warszawa, 7. 4. ( le i . wł. — L r.) 
Prasa londyńska w telegramach z W  ar 
szawy streszcza artykuł „Dila>‘, pod­
kreślający, że Ukraińcy nie będą prze­
ciwstawiać silę Polsce w  jej wysiłkach, 
dotyczących obrony niezależności. Ca­
ła ludność Polski stoi silna i zjedno­
czona celem odparcia każdego ataku 
na zewnątrz.

Artykuł ten uważany jest w Anglii 
za wyraźną odpowiedź na propagandę 
radiową, uprawianą ostatnio przez ra­
diostację wiedeńską.

PRZECHODZĄC KOŁO MIEJSKIEJ 
K OM UN . KASY OSZCZ, PRZY­
POMNIJ SOBIE, C ZY  ZAPŁACIŁES-

D A N IN E  N A  POMOC ZIM OW A

Polskie
sz cz y zn ą  o św ia d cz y ł, i£  n ie  um ie  

p o  p o lsk u .
Stając przed sądem również odmó­

wił zeznań w  języku polskim, mimo, 
że doskonale mówi po polsku.

P o lic ja  p a ń stw o w a  a r esz tow a ła  
n ieja k ieg o  H e rm an a  D o lc in g a  p o d  
K łeck iem , k tó r y  d o p u ś c ił s ię  z n ie ­

wagi Państwa Polskiego.

tażu resztek nakładów wydawnictw 
tego rodzaju. W ładze mają zwrócić 
uwagę poszczególnym wydawnict­
wom, by

podniosły poziom drukowanvch 
powieści i nie umieszczały ogło­
szeń, wprowadzających demo­
ralizacje, oraz unikaty przejaskra 
wiania vz sprawozdaniach sądo­

wych.
Zalecono również specjalną czuj­
ność w  stosunku do wydawnictw ’ C 
szytowych, które sieją demoraliza­
cję.

Budowa kanału splawnego
D u n a j —  M o ra ®  Ś r ó d z ie m n e

Białogród. 7. 4. (PAT). Wychodzą­
cy w Zagrzebiu „Intarnii List" donos', 
że

między Jugosławią, Bułgarią i  Ru­
munią rozpocząć sję miały roko­
wania w sprawie budowy kanału 
splawnego od Dunaju do morza 

Śródziemnego.
Planowana jest budowa kanału od

Nadszedł termin zgłaszania sio
do kawalerii na własnych koniach

Wiadomości, ogłoszone o nowych 
zasadach służby w kawalerii na wła­
snych koniach, wzbudziły duże zacie­
kawienie wśród ogółu.

W  związku z tym przypominamy, 
że najważniejszym przywilejem dla 
poborowych i  ochotników, zgłaszają­
cych się do służby w kawalerii na wła 
snych koniach, jest skrócenie czasu 
trwania służby wojskowej do 12 mie­
sięcy, rozłożonych na raty na cztery 
lata: najdłuższy okres pobytu poboro 
wego z koniem poza domem wynosi 
zaledwie cztery miesiące.

Niezbędnymi warunkami odbycia 
służby na tych zasadach jest posiada­
nie własnego konia (wałacha lub kla­
czy) w  wieku od1 5 do 9 lat kategorii 
„W “ lub „AK“, oraz zamieszkiwanie 
w odległości 75 km od m. Starogardu, 
Krakowa, Białegostoku, Hrubieszowa, 
Płocka, Dębicy, Żółkwi i Biedruska 
(koło Poznania).

Dla uzyskania bliższych szczegó­
łów zainteresowani powinni zwrócić 
się do pułków kawalerii, rejonowych 
komend uzupełnień, rejonowych in­
spektorów koni i  rejonowych .komen-

Skrucha śp. pik Sławka
w  obliczu śmierci

Warszawa, 7. 4. (Teł- wł. — 1. r.) 
Polowa Kuria Biskupia ogłosiła nastę­
pujące wyjaśnienie za pośrednictwem 
Katolickiej Agencji Prasowej:

„Sp. płk W alery Sławek należał na 
podstawie statutu duszpasterstwa woj­
skowego art. 9 nr. 6 jako zmarły w 
szpitalu wojskowym oficer w stanie 
spoczynku do jurysdykcji biskrpa po- 
lowego.

Prawo kanoniczne każę odmawiać 
samobójcom pogrzebu koś;ielnego, je­
żeli przed śmiercią nie dali jakichkol­
wiek znaków żalu.

Po dokonanym zamachu samobój­
czym śp. pika Sławka w stanie ciężkim 
przewieziono do szpitala wojskowego. 
Kapelan wojskowy szpitala, który ran­
nego zaopatrzył Sakramentami Św., 
złożył ustnie a następnie pisemne spra­
wozdanie, że śp. pik Sławek nie mógł 
wprawdzie z powodu rany postrzało­
wej mówić, ale dawał znaki świado­
mości oraz żalu i skruchy, śp. płk Sła­
wek pozostawił także łist, w którym 
m. in. napisał: „Bóg wszechwiedzący

Tydz eń Zw azku
S trz e le c k ie g o

Wczoraj w lokalu Komendy VI 
Okręgu Zw. Strzeleckiego odbyło się 
żebran e wstępne w celu ustalenia pro­
gramu „Tygodnia Związku Strzelec­
kiego"/ który odbędzie się w dniach 
od 26 maja do 6 czerwca.

Na zebraniu tym ustalono skład o- 
sobówy poszczególnych sekcyj. Na­
stępne zebrąnie odbędzie się 18 bm.

Doliny Timok na granicy jugosłowiań 
sko s bułgarskiej, dalej przez Dolinę 
Morawy pod Niszem, a stąd do War- 
daru, który wpada pod Salonikami do 
morza Egejskiego.

Kanał ten ma mieć 550 kim długo­
ści, a budowa jego kosztować ma

1,8 m ilia rd a  d y n a ró w .

Ch.STflDLER
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dantów przysposobienia wojskowego 
konnego.

Przypominamy, że pierwszym i naj­
ważniejszym krokiem, zmierzającym 
do odbycia służby wojskowej na o- 
mawianych warunkach, jest przedsta­
wienie w kwietniu br. swego konia ko 
misji wojskowej, urzędującej w je­
dnym z miast wymienionych powyżej. 
Komisje te rozpoczęły urzędowanie już 
od dnia 1. kwietnia 1939 r.

Zderzenie okrętów
Malta, 7. 4. (PAT) Dziś rano w cza­

sie ćwiczeń na zachodnich wodach Mo 
rza Śródziemnego nastąpiło zderzenie 
między brytyjskimi kontrtorpedowca- 
mi „Gurkha i „Siks”. Wyrządzone 
szkody są nieznaczne.

Nowe wojska włoskie
przybywają da Hiszpanii?

Londyn, 7. 4. (PAT) Ag. Reutera 
donosi z Burgos: Rząd hiszpański za­
przeczył kategorycznie wiadomości, 
jakoby do Hiszpanii miały przybyć 
nowe transporty wojsk włoskich.

nich mi wybaczy moje grzechy i ten 
grzech ostatni".

Biorąc te okoliczności pod uwagę, 
władze duchowne na podstawie kano­
nu nr. 1240 zgodziły się na cichą Mszę 
Św. i na eksportę przez jednego tylko 
kapłana. Pogrzeb kościelny był bez­
płatny *

C z w e s r t e l f
od r a n a  do godz. 18  
w  skrótach telegr.

W KRAJU
□  Prezydent m. Łodzi p. Kwapiń* 

ski przyjął przedstawicieli Stowarzy­
szenia Budowy Wyższej Uczelni Le­
karskiej w Łodzi. Stwierdzono zgod­
nie, że w  roku bież, niema warunków 
na przystąpienie do budowy tej uczel-

□  Sąd Najwyższy oddalił skargę 
kasacyjną adw. Szumańskiego skaza­
nego, jak wiadomo, na 8 mieś, więzie. 
nia za obrazę min. Grabowskiego.

□  W  Zbąszyniu znajduje się 4 tys, 
Żydów wysiedlonych z Niemiec. Ko­
szty utrzymania jednej osoby wyno­
szą 10 zł dziennie. — Pieniądze na ten 
cel wpłacane są przez gminy żydow­
skie w Polsce.

□  60-letnia M. Juchowa popełniła 
w Jarosławiu samobójstwo, podrzyna­
jąc sobie gardło brzytwą tak, że gło­
wa ledwo trzymała się tułowia.

□  W ody na Warcie zaczynają 
wzbierać. Rzeka zalała park w  Śremie, 
oraz pływalnię miejską w  Poznaniu.

ZA GRANICĄ
□  Słowacki minister gospod. wydal 

rozporządzenie, na mocy którego do­
wóz towarów z protektoratu czeskie­
go wymaga specjalnego zezwolenia je­
dynie w tych wypadkach, gdy zezwo­
lenie takie jest wymagane również w 
obrocie towarowym z innymi pań­
stwami.

□  Rząd fiński przystąpił do budo­
wy najbardziej na północ leżącego lot­
niska w Europie — w  Rovaniemi, sto­
licy Laponii.

□  Podczas obrad rady ministrów 
rządu gen. Franco, minister robót pu, 
blicznych przedstawił obszerny proi 
gram rozbudowy sieci drogowych, sie­
ci kanałów spławnych i portów. Poza 
tym obradowano nad zagadnieniami 
polityki międzynarodowej.

□  Pod Madrytem wydarzyła się 
druga wstrząsająca katastrofa lotnicza. 
Ofiarą padł znakomity lotnik hi­
szpański mjr Ibarra. M jr Ibarra leciał 
z Leon do M adrytu wraz z 4-ma pasa­
żerami. W  pobliżu M adrytu samolot 
rozbił się, przy czym wszyscy znajdu­
jący się na pokładzie zginęli.

□  Ub. nocy ludność miasta Mel­
bourne (Australia) obudzona został-' 
silnym trzęsieniem ziemi, które trwało 
około 30 sek. W strząsy podziemne 
odczuto również i  w  okolicy miasta.

□  Premier rządu Australii Lyons 
uległ atakowi sercowemu. Stan zdro­
wia premiera jest poważny, gdyż w 
chorobie serca nastąpiły komplikacje.

□  W  związku z objęciem przez Ja­
ponię wysp Spratley, rzecznik japoń­
skiej marynarki oświadczył, że do gru 
py tych wysp wchodzi ogólean 14 
wysp. Z  punktu widzenia gospodar­
czego, wyspy te przedstawiają pewną 
wartość, gdyż posiadają złoża fosfa- 
tów i innych nawozów sztucznych, 
eksploatowanych przez Japonię już od 
r. 1917.

□  Z  Meksyku donoszą, że Narciso 
Bassols, poseł meksykański w  Paryżu 
doręczył swemu rządowi 32 miln. 
franków powierzone mu przez b. hi­
szpański rząd republikański. Pienią* 
dze te przeznaczone są na pomoc dp 
rodzin hiszpańskich, które mogą 
osiąść w  Meksyku.
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Na szlakach walk ekonomicznych
Wielkie mowy Mussoliniego, Da« 

ladiera, Chamberlaina, Hitlera przy­
czyniły się do wyjaśnienia ogólnej 
sytuacji politycznej, do potwierdze­
nia niektórych stanowisk w  wielkiej 
grze międzynarodowej. Obecnie 
wszystko znajduje się jeszcze w sta= 
nie tworzenia, już jednak zarysowu­
ją się zręby przyszłego układu sił. 
Jakże się on przedstawia w  rejonie 
najsilniej narażonym na zmiany, sta’ 
nowiącym teren od dawna będący 
pod obstrzałem wpływów niemiec= 
kich, w  basenie naddunajskim i na 
półwyspie Bałkańskim?

Niezależnie bowiem od rozwoju 
sytuacji w  bliskiej lub dalekiej przy 
szłości, niezależnie nawet od odpo= 
wiedzi na pytanie: „pokój czy woj* 
na?“, Rzesza Niemiecka z racji swej 
budowy gospodarczej będzie dążyła 
do uzupełnienia swoich zasobów na* 
turalnych bogactwami rolnymi i 
podziemnymi, których nie posiada, 
ofiarowując w  zamian zasoby swego 
przemysłu, a nawet swych inżynie* 
rów, techników i organizatorów.

W  tej dziedzinie problemów nie
mało huku narobił zawarty dnia 23 
marca rb. układ o rozbudowie sto­
sunków gospodarczych między kró­
lestwem Rumunii j Rzeszą Niemiec’ 
ką.Szerokie jego ramy pozwoliły 
wysnuć wnioski o opanowaniu go* 
spodarki rumuńskiej przez Niemców.

Każdy jednak układ jest zależny 
w znacznie większym stopniu od 
sposobu, w jaki zostaje zastosowa’ 
ny, niż od samego brzmienia tekstu. 
Już teraz można stwierdzić, że Pa= 
ryż i Londyn ani myślą poddawać 
się bez walki. Układ niemiecko=ru’ 
muński wywołał natychmiastową 
notę angielską, stwierdzającą, że W . 
Brytania chce utrzymać import naf’ 
ty rumuńskiej w dotychczasowej 
wysokości.

Bardziej znamienne jeszcze jest 
podpisanie dnia 3l=go marca r. b. 
ukb-du handlowego rumuńsko-fran- 
cuskiego. Zapewnia on m. in. Frań* 
cji import nafty rumuńskiej w  ilo­
ściach niewiele mniejszych od tych, 
jakie otrzymują Niemcy po włączę’ 
niu już dawnego eksportu do Au* 
strii i Czechosłowacji.

Na innych pozycjach walka się to® 
czy. W  bież, tygodniu przybywa do 
Ankary delegacja niemiecka, by 
wszcząć z rządem tureckim rokowa’ 
nia o nowy traktat handlowy. D o  
Ankary również ma zawitać dnia 20 
kwietnia rb. minister spraw zagra’ 
nicznych Rumunii, Gafencu, który 
wyjaśni, w jakiej mierze układ nie< 
miecko-rumuński wpłynie na cało­
kształt gospodarczy Bałkanów.

W izyty te znajdą niewątpliwie 
swój wyraz na konferencji Rady go* 
spodsręzej Ententy Bałkańskiej, któ 
tei termin został przełożony na 
dzień <5-go kwietnia rb. z uwagi na

«  i  H 4  r  r
W* USZE WACŁAW CZARNECKI.

Lwów, H E T M A Ń S K A  6, -  telefon 108-70

konieczność zbadania zmienionej sy 
tuacji.

W  międzyczasie, nim dojdzie do 
ważniejszych decyzji, należy oczeki’ 
wać wzmożonej w  tym rejonie ak= 
cjj zarówno Berlina, jak Paryża i 
Londynu. Nie można również zapo= 
minąć o mniej głośnym, ale bardzo 
istotnym wpływie Italii, która nig’ 
dy nie zrezygnowała ze swych inte* 
resów gospodarczych w tej części 
Europy.

Wreszcie, ponieważ sprawy go» 
spodarcze wiąża się najściślej ze spra 
wami politycznymi, przypomnijmy.

P r a w d z i w y  s m a R o s z  u z n a j e  j e d y n i e

PIWO S S  „BUSK”
EKSPORTOWE (jasne) _  BOK (ciemny) — i „PIJGO" 

w  w  s z  ę  o z  i  e d o  n a b y c i a  trh
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w P o l s c e

W arszawa, 7. 4. (P A T ) W  dniu 
6 bm. wieczorem p. wiceminister 
prof. dr T. Grodyński wygłosił 
przez radio odczyt, który podajemy 
w obszernym streszczeniu:

N a wstępie p. wicęmin. Grodyń* 
ski obrazuje trudności, na jakie na« 
trafiało zrównoważenie budżetu w 
ub. okresie 1938/39 zarówno z po* 
wodu zniżki niektórych dochodów  
jak i wzrostu wydatków.

Z  jednej strony nastąpił bowiem  
poważny ubytek wpływów z podat* 
ku specjalnego obniżonego z dniem 
1 kwietnia ub. r. o przeszło 70 miln. 
złotych oraz zmnie.szenie dochodów  
z nadzwyczajnej daniny majątkowej 
pobieranej od rolników.

Z drugiej zaś strony uchwalony 
budżet wydatków na 1938/39 r. zo­
stał b. poważnie, bo

o 158 miln. zł. powiększony 
w  stosunku do roku poprzed­
niego ze względu na ważne po* 

trzeby państwa.
Tednak już w  pierwszych miesią-

„Należy dać Europie obraz
Francji zjednoczonej i mocnej"

Paryż, 7. 4. (PA T) Wczoraj o go* 
dżinie ll*ej nastąpiła w  Pałacu Eli* 
zejskim

uroczystość wręczenia prezyden= 
towi Lebrun aktu nominacyjne­

go na przeciąg lat 7-miu.
O godz. 10.50 przewodniczący se* 

natu Jeanneńey wkroczył do sali, o- 
toczony czterema wiceprzewodniczą* 
cymi, sekretarzami oraz znaczną licz* 
bą senatorów. Przewodniczący sena* 
tu Teanneney oraz prem. Daladier 
wygłosili przemówienia, w  których

że ustalenie granicy węgiersko-sło- 
wackiej pozwoli na przeprowadzę’ 
nie wielu spraw komunikacyjnych i 
gospodarczych, będących dotychczas 
w zawieszeniu.

Jednocześnie elementem może naj 
ważniejszym jest fakt, że W ęgry, a 
zwłaszcza Rumunia, osiągnęły znacz 
ne wzmocnienie swej pozycji dzięki 
stanowisku Polski wobec ostatnich 
wydarzeń. Czynnik niezależności, 
spokoju i siły, jakie państwo Pol­
skie wnosi do międzynarodowych 
rozgrywek, stanowi oparcie dla każ’ 
dej polityki szczerze pokojowej na

cach wykonywania budżetu 1938'39 
okazało się, że mianowicie wpłaty 
przedsiębiorstw państwowych za’ 
wodzą. Drugi zaś atak na równowa* 
gę nastąpi! od strony wydatków.

W  dalszym ciągu przemówienia p. . 
Wiceminister przeszedł do omówie = 
nia rezultatów zakończonego w  dniu 
3 l marca roku budżetowego 1938/39. 
Zamknięte w dniu dzisiejszym — po 
wiedział p. wicemin. Grodyński — 
prowizoryczne rachunki okresu bu= 
dżetowego 1938/39 r. wykazują

wydatki budżetowe w kwocie
2.463,7 miln. zł., dochody zaś

2.474.4 miln. złotych.
N ie dopisały wpłaty przedsię’ 

biorstw państwowych.
Podatek specjalny od wynagro’ 

dzeń z funduszów publicznych dał o 
72 milni zł. mniej, niż w  1937/38 r., 
w  stosunku jednak do kwoty preli­
minarza wpłynął w  103 procentach.

W pływ y z podatków bezpośred­
nich wyniosły 829.5 miln. zł. tj. o  
106,3 miln. zł. więcej niż w  1937/38.

złożyli prezydentowi Lebrun życzę* 
nia z okazji wyboru oraz podkreślili 
przywiązanie, jakie naród francuski 
żywi do swego prezydenta.

W  odpowiedzi prezydent Lebrun 
wygłosił przemówienie, w  którym 
na wstępie przypomniał wszystkie 
poczynione kroki, mające na celu 
skłonienie go do pełnienia w  dal* 
szym ciągu najwyższego w  państ* 
wie urzędu. „Jeśli zgodziłem się po­
stawić ponownie mą kandydaturę — 
zakończył prezydent Lebrun — to 
uczyniłem to, sądząc, iż w  obecnej 
sytuacji politycznej, w  chwili gdy 
horyzont międzynarodowy nie jest 
jeszcze dostatecznie czysty, należy 
dać Europie obraz Francji zjedno­
czonej j mocnej1'.

wielkim obszarze, ciągnącym się 
wszerz całej Europy, od morza Bał= 
tyckiego po morze Czarne.

KSIĄŻĘ WÓD 
JODOWYCH

Wcześniejszy przyjazd zapewni ryczałt 
z t 155*— za 3-tygodniowy pobyt między 
1 m a ja  a 15 c ze rw ca . Wszelkich in fo r­
macji udzielamy odwrotnie.
4260 D yrek c ja

Ogólna suma wszystkich osiągnie 
tych dochodów stanowi 102,3 proc, 
kwoty budżetu dochodów na rok 
1938/39.

Równowaga budżetowa stała się 
w ostatnich latach jednym z głów* 
nych czynników, zabezpieczających 
spokój i ład w gospodarstwie spo­
łecznym i oto dzisiaj tylko dzięki 
temu, że skarb nie wymaga nadmier* 
nych opłat od dochodu społecznego 
i nie absorbuje na cele budżetowe 
rynku pieniężnego, ale i równocze* 
śnie pod warunkiem, że skarb uzy* 
skuje to wszystko, co mu się według 
budżetu należało,

mogło państwo zwrócić się do 
społeczeństwa o subskrycję Po* 
życzki Obrony Przeciwlotniczej 
i może liczyć, czego zresztą doa 

wodem każdy dzień subskryp* 
cji, że apel ten będzie w  100 

procentach spełniony.
Teszcze jedno — powiedział w  za­

kończeniu p. wicemin. Grodyński — 
równowaga budżetowa daje gwaran 
cję. że ani jeden grosz z kw ot zno­
szonych tak ofiarnie przez całe spo* 
łeczeństwo polskie na Pożyczkę —- 
nie pójdzie na żadna konsumcję bu­
dżetową, lecz będzie użyty wyłącz* 
nie i w  całości na utrwalenie i wzmóc 
nienie granitowej podstawy naszegc 
bytu państwowego: na cele silnej 
armii.

Urlop wypoczynkowy
wojewody Biłyka

P. Wojewoda lwowski Alfred Biłyk 
rozpoczął z dniem 6 bm. 5*dniowy 
urlop wypoczynkowy.

W sprawie boiska
„Sokiła Bat’ki**

(r) Tak donosi „Nowyj Czas“ w  
sprawie wywłaszczenia boiska spor* 
towego „Sokiła Batki‘‘ przez władze 
wojewódzkie, Ukraińcy wnieśli w  
przepisanym terminie odwołanie do 

* Ministerstwa Spraw. Wewnętrznych.
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Przem ów ienie m inistra Ulrycha
do 200-tysięcznej armii żołnierzy transportu

Warszawa. 6. 4. (PAT). W  dniu 5 
Kwietnią minister Komunikacji, płk J. 
UIrych wygłosił przez radio przemó* 
wionie, w którym powiedział m. in.:

Rok ubiegły był rokiem ciężkim dla 
naszego kolejnictwa. Jednakże trudno* 
ści tego roku w odróżnieniu od ubie* 
głych lat kryzysowych, nie wynikały 
z zastoju i braku pracy. Przeciwnie, 
nasz warsztat pracy był zatrudniony 
intensywnie, prowadząc przeciętnie 
dziennie 3850 pociągów ruchu osobom 
wego i . 1600 pociągów towarowych. 
W  roku kalendarzowym przewieźliś* 
my 225 milionów podróżnych, co sta* 
nowi dotychczas rekord ruchu osobo* 
wego, oraz 75 milionów ton towarów.

Jak cała Polska, tak i P. K. P. odra* 
biać muszą wielkie zaległości lat nie* 
woli małymi środkami, wobec czego 
pracujemy w ciężkich warunkach, nie 
mniej sprawność transportu utrzyma* 
jemy i utrzymać musimy na wymaga* 
nym poziomie.

Dla odciążenia i wzmocnienia szere* 
gów pracowniczych przyjęto do służ* 
by kolejowej' w roku 1938 przeszło 
7.000 nowych pracowników, ' w tymi 
stu kilkudziesięciu z wykształceniem 
wyższym, póńad 600 ze średnim techsii 
nicznym, handlowym i ogólńo*kształ* 
cącym, oraz z górą 6.000 z wykształcę* 
niem niższym. Jest to  przyrost, który 
przewyższa naturalny ubytek (około 
4.500) pracowników. Mianowano na 
stanowiska etatowe i zaliczono w po* 
czet pracowników stałych ok. 6.000 
pracowników. Oprócz 160.000 pracow* 
ników stale zatrudnionych, koleje da* 
ły pracę w r. 1938 — 42.000 pracowni* 
kom sezonowym i niestałym, przyję* 
tym z pośród bezrobotnych, przyczy* 
niając si ętym samym do złagodzenia 
bezrobocia w kraju.

Instytut Nowoczesnej Kosmetyki

Lw ów , p l. Halicki 14, — tel. 254-72 
wykonuje wszelkie zabiegi preparatami 
„flcadem ie Scientifiąue de Beaute” 

Paris.
P o r a d y  b e z p ła t n ie .  4229

Ostatnie wiadomości z miasta
W Y PA D EK  POTŁUCZENIA  

SKUTKIEM U R W A N IA  SIĘ Z A ­
PRA W Y SUFITOWEJ

(a) Około godz. 7 wieczorem Po* 
gotowie Ratunkowe zawezwane zo­
stało na ul. Kaleczą 18, gdzie w  jed* 
nym z mieszkań urwała się nagle za* 
prawa sufitowa na znaczniejszej prze 
strzeni, skutkiem czego ogólnego po 
tłuczenia doznała Marit Pini, licząca 
62 lat. Po opatrzeniu przez lekarza 
Pogotowia wymieniona pozostała 
w  leczeniu domowym.
W YPA DEK  SAM OCHODOW Y

(a) Nieznany szofer nieznanego 
numeru samochodowego potrąci! 
wczoraj wieczorem na ul. Tokarzew 
skiego Stefana Kmietla, który do* 
znał ogólnego potłuczenia. Pierw* 
szej pomocy udzieliło mu Pogotc* 
wie Ratunkowe.

..WSTAW I WALCZ". WYZWANIE 
PRZYJĘTE. KTO ZWYCIĘŻY? TRZY- 
MAJCIE NERWY NA WODZY. Dwaj 
śmiertelni wrogowie, których los zespolił w 
dziwnej walce,.. I- -kobieta, która ich -łączy. 
Robert Taylor, Wallaoe Beery i Florencc Ri« 
ce. jako troje ludzi związanych przeróżny­
mi węzłami, którzy dążą do tego, by zni* 
knąć sobie nawzajem z oczu i życia, lecz 
nie mogą.

Taka jest osnowa porywającego, ekscytu­
jącego dramatu ludzi twardych pięści i sil, 
nych serc, którzy patrzą na życie, rak jak 
należy i umieją wyciągnąć z doświadczeń 
naiikc. Pięknie wyreżyserowany przez W. S.
V.in Dykę film .Wstań i walcz" ukażc się 
w kinie „Apollo" ‘ jako atrakcja świąteczna

Ogólna ilość awansowanych w roku 
bież, pracowników wyraża się cyfrą 
16.000.

Ponadto nastąpił szereg korzyst* 
nych zmian, jak naprzykład: w syste* 
mie dodatków godzinowych drużyn 
parowozowych i konduktorskich, w 
zakresie premii dla pracowników paro 
wozowni i wagonowni, oraz w służbie 
elektrotrakcji. Unormowano również 
warunki płacy i pracy robotników 
akordowych.

Akcja budowy tanich mieszkań pra* 
cowniczych obejmuje obecnie budowę 
domów mieszkalnych we Lwowie, o* 
raz dokańczanie domów w Pruszko* 
wie i osiedla w Rumii pod1 Gdynią. 
Nadto rozważa się sprawę dalszej bu* 
dowy domów.

Przechodząc do chwili, jaką przeży* 
wamy, pragnę z najgłębszą radością

KAPELUSZE r s r i i s i

Tylko komuniści niezadowoleni 
wyboru prezydenta Lebrunz ponownego

Paryż. 6. 4. (PAT). Albert Lebrun 
po ukończeniu pierwszego sicdmiole* 
cia został wczoraj wybrany ponownie 
przez Zgromadzenie Narodowe prezy* 
dentem republiki francuskiej, odrazu 
w pierwszym głosowaniu, 506 głosami 
na 904 oddanych, uzyskał zatem 53 
głosy ponad absolutną większość wy* 
maganą do wyboru. Pomimo ostrej 
bardzo kampanii, prowadzonej przez

Gratulacje P. Prezydenta I .  P.
Warszawa. 6. 4. (PAT). Z okazji po* 

nownegó wyboru J. E. Alberta Le* 
brun na stanowisko prezydenta repu* 
bliki francuskiej. Pan Prezydent R. P. 
przesłał pod jego adresem telegram tre 
ści następującej:

„Dowiadując się ? żyWym zadowo* 
leniem o zaszczytnym dowodzie czci i

B R A C IA  P A S T E R N A K  ^ ' gS TPU,grÂ

Premier Tiso i min. Durczański 
u m in . R ib ben trop a  w  B erlin ie

Berlin, 6. 4. (PA T) Premier sło* 
wacki Tiso przybył wczoraj przed 
południem w  towarzystwie ministra 
spraw zagranicznych Durczańskiego 
i  nowomianowanego posła Słowacji 
w  Berlinie Czemaka oraz szefa sło* 
wackiego biura prasowego Czarno* 
górskiego i sekretarza legacyjnego 
Pisko do Berlina. Pobyt jego, jak 
oświadczają z kół urzędowych, po* 
trwać ma jeden dzień.

Z polecenia min. Ribbentropa wi*

Min. Gafencu zaproszony
do Berlina

Berlin, 6. 4.. (PA T) Niemieckie 
Biuro Informacyjne podaje: W  kwie 
tniu przybędzie do Berlina na zapro­
szenie ministra spraw zagranicznych 
Rzeszy,, rumuński minister spraw za

stwierdzić, że ogół kolejarzy polskich 
jasno i dobitnie zamanifestował swoje 
stanowisko. Meldunek złożony. Na* 
czelnemu Wodzowi Marszałkowi Sini* 
głemu * Rydzowi i odezwa wydana 
do obywateli kolejarzy w sprawie so» 
lidamej gotowości zakupienia Pożycz* 
ki Obrony Przeciwlotniczej są tego 
najlepszym dowodem.

Dziękuję wam obywatele kolejarze, 
którzy słusznie nosicie miano żołnie* 
rzy transportu, za wasze słowa proste 
a twarde, bo wiem, że wszędzie spełni 
cie swój obowiązek; również w ogniu 
walki.

Kończąc składam wszystkim pra* 
cownikom kolejowym, jak również 
wszystkim pracownikom, którzy pozo 
stają w służbie Ministerstwa Komuni* 
kacji i ich rodzinom najlepsze życzę* 
nia świąteczne.

socjalistów, nie tyle przeciwko osobie 
prezydenta Lebrun, ile przeciwko sa? 
mej zasadzie ponownego wyboru, i 
pomimo poważnych rozterek we* 
wnętrznych w łonie stronnictwa rą^y* 
kalnego, przeciwnicy ponownego obio 
ru nie zdołali doprowadzić nawet do 
dwukrotnego głosowania..

Prezydent Lebrun jest od czasu u* 
padku cesarstwa 15 szefem państwa, a

.zaufania, który ponownie złożył Wa* 
szej Ekscelencji naród francuski, pra* 
gnę w swoim oraz wszystkich Pola* 
ków imieniu złożyć Mu szczere i ser* 
deczne gratulacje, oraz gorące życzę* 
nia szczęścia osobistego i pomyślności 
dla zaprzyjaźnioi. .go i sojuszniczego 
narodu. (—-) Ignacy Mościcki’1.

tali premiera na dworcu podsekre­
tarz stanu Weizsaecker oraz szef pro 
tokułu Doemberg. Premierowi Tiso  
oddała honory wojskowe kompania 
piechoty.

Warszawa, 6. 4. (Tel. wł. — 1. r.j 
Min. Ribbentrop przyjął w  południe 
w Berlinie premiera słowackiego ks. 
Tiso i min. spraw zagr. Słowacji Dur 
czańskiego, którzy przybyli do Ber* 
lina w  godzinach rannych.

granicznych Gafencu. Min. Gafencu 
zabawi w  Berlinie dwa dni.

Z Berlina min. Gafencu uda się 
pralwdopodobnie do (Mediolanu, 
gdzie zwiedzi targi, po czym do 
Brukseli, Paryża i Londynu.

Ojciec św. przemówi
na temat sytuacji międzynar.

Citta del Vaticano, 6 . 4. (PA T) 
Podczas M szy, którą w  niedzielę bę­
dzie celebrował Ojciec Święty w  Ba­
zylice św. Piotra, wygłosi on kaza­
nie, w  którym, jak sądzą, poruszy 
sytuację międzynarodową. Kazanie 
to zostanie nadane przez radio.

Rzym, 6. 4. (PA T) „Giornale 
d‘Italia“ donosi, że w  pierwszy dzień 
Świąt Wielkanocnych Papież Pius 
XII wygłosi mowę, poświęconą sy* 
tuacji międzynarodowej. Mowa tran 
smitowana będzie przez radio o go* 
dżinie. 10.

Gen. Skwarczyński w zial udział 
w pogrzebie śp. płk Sławka
W ansawa. 6. i  <PAT). W  uzupel. 

nieniu sprawozdania z pogrzebu ś. p. 
pułkownika Walerego Sławka należy 
dodać/ że w pogrzebie wziął również 
udział gen. Stanisław Skwarczyński.

Ch. STADLER
LWÓW, JAGIELLOŃSKA 15

od . chwili uchwalenia obecnej konsty* 
tucji francuskiej, tj. nie uwzględniając 
Thiersa i marszałka Mac Mahona — 
12*tyin prezydentem republiki. -

Wersal. 6. 4. (PAT). O godz, 17 
min. 20 przewodniczący Zgromadzę* 
nia Narodowego, Jeanneney ogłosił 
wyniki głosowania. W  tym momencie 
komuniści zaczęli wołać „do dymisji", 
podczas gdy ogromna większość człon 
ków Zgromadzenia, stojąc, frenetycz* 
nie oklaskiwała zakomunikowane jej 
wyniki.

Wśród tumultu rozległ się głos prze 
wodniczącego: „Ponieważ Albert Le* 
brun uzyskał większość głosów, ógła* 
szam, iż wybrany on został prezyden* 
tein republiki". N a prawicy, w cen* 
trum i na lewicy zerwał się grzmot o* 
klasków. Komuniści w dalszym ciągu 
wznoszą okrzyki „do dymisji’*,, pozo* 
Stali, zaś członkowie Zgromadzenia w 
odpowiedzi zaintonowali „Marsylian* 
kę“. Przewodniczący poleca następnie 
odczytać protokół i ogłasza posiedzę* 
nie za zamknięte. Jest godzina 17 min. 
30. Zgromadzeni opuszczają salę po* 
siedzeń bez dalszych incydentów. Wy* 
chodzącego Herriota lewica żywo o* 
klaskiwała.

Po posiedzeniu przewodniczący 
Jeanneney w towarzystwie Daladier i 
2 sekretarzy generalnych udał się do 
Pałacu Elizejskiego, aby zakomuniko: 
wać oficjalnie prezydentowi republiki 
Wyniki głosowania. Oficjalna uroczy* 
stość inwestytury odbędzie się w 
czwartek rano w  Pałacu Elizejskim w 
obecności przewodniczących obu Izb, 
członków rządu i  delegacyj Izby de* 
putowanych i senatu.

Wojewoda Biłyk
u Komisarza P. 0. P.

Wczoraj w godzinach popołudni o 
wych p. wojewoda Alfred Biłyk 
zwiedził placówkę lwowską sub* 
skrypcji P. O. P., na której czele stoi 
prez. płk Otton Grosser, komisarz 
POP na wojew. lwowskie. U  wej­
ścia powitał p. Wojewodę prez. 
Grosser. który następnie oprowa­
dzał go po biurach. P. Wojewoda 
zapoznał się z całokształtem prac i 
wyraził uznanie płk Grosserowi i 
wszystkim pracownikom za spręży' 
stą organizację biura.



Min. Beck na królewskim śniadaniu
Dalsze konferencje z Chamberlainem i Hallfaxem
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Londyn. 6. 4. (PAT). Minister Beck 
odął się wczoraj w południe w  towa* 
rzystwie ambasadora Raczyńskiego 
do W indsoru na zaproszenie brytyj* 
gkiej pary królewskiej. Goście polscy 
przybyli do zaniku w W indsor punk* 
tualnie o godz. 12 min. 30.

Natychmiast po przybyciu sekretarz 
króla sir Aleksander Harding wpro* 
.wadził ministra Becka do prywatnego 
igabinetu króla na audiencję.

Król Jerzy udzielił min. Beckowi 
półgodzinnej audiencji.

Następnie o  godz. 13=ej odbyło się 
śniadanie.

Minister Beck zasiadł po prawej rę» 
ce królowej Elżbiety, zaś ambasador 
Raczyński po lewej ręce królowej. 
Król Jerzy siedzący naprzeciw, miał 
po swej prawej ręce lady Halifax. 
W  śniadaniu tym oprócz członków 
dworu królewskiego brali m. in. u* 
dział również min. spraw zagranicz* 
nych lord Halifax i lady Halifax, oraz 
stał podsekretarz stanu w Foreign 
Office sir Alexander Cadogan i lady 
Cadogan. Śniadaniu, które miało cha* 
rakter towarzyski nadał

specjalny odcień seredczności 
fakt, że była na nim obecna 13*letnia 
córka pary królewskiej księżniczka 
Elżbieta. Po śniadaniu księżniczka 
Elżbieta przyprowadziła również swą 
młodszą siostrę 8<letnią księżniczkę 
Małgorztę Różę. Śniadanie, podczas 
którego przygrywała dyskretnie orkie 
stra gwardii, podane było na słynnej 
złotej zastawie stołowej.

I D E A L N Y
S ZA M P O N
do jasnych I ciemnych włosów

IH N A T O W IC Z , L w ó w ,
Ż Ą D A J C I E  W S Z Ę D Z I E  |

Spotkanie szefów
niemieckiej i włoskiej armii
Berlin. 6. 4. (PAT). Urzędowo ko* 

munikują, iż w dniach 5 i  6 kwietnia 
odbywa się w Innsbrucku spotkanie 
szefa naczelnego dowództwa wojsk 
niemieckich, gen. Keitela z podsekre* 
tarzern stanu we włoskim minister* 
stwie spraw wojskowych i szefem szta 
bu generalnego gen. Pariani.

Pełnomocnictwa
dla rządu estońskiego

Tallin. 6. 4. (PAT). Rząd złożył 
Zgromadzeniu Narodowemu projekt 
ustawy o bezpieczeństwa państwa. 
Projekt przewiduje pełnomocnictwa 
dla rządu, które obecnie rząd posiada 
na podstawie ustawy o stanie wyjąt* 
kowym.

Von Neurath
na zamku w Hradczynie

Praga. 6. 4. (PAT). Protektor Rze* 
szy, Czech i Moraw von Neurath po* 
witany został na zamku hradczyńskim 
przez dowódcę sił zbrojnych Rzeszy 
gen. von Braichitscha. Następnie Von 
Neurath złożył oficjalną wizytę pre* 
zydentowi Hacha. W  godzinach po* 
łudniowych v. Neurath opuścił za* 
Wek, udając się na plac św. Wacława, 
gdzie odbyła się 'defilada wojsk nie* 
^ieckich.

Praga. 6. 4. (PAT). Protektor Rze* 
szy Von Neurath przyjął bezpośrednio 
po zakończeniu defilady wojskowej 
członków rządu czeskiego w wielkiej 
ali zamku hradczyńskiezo.

Następnie król i królowa oprowa* 
dzali min. Becka i amb. Raczyńskie* 
go po zamku Windsor, pokazując 
skarby sztuk i pamiątki historyczne 
Windsoru. Król Jerzy i królowa

Konferencia z Chamberlainem
Londyn. 6. 4. (PAT). Konferencja z 

premierem Chamberlainem trwała go* 
dzinę i trzy kwadranse, po czym mini* 
ster Beck powrócił do hotelu Clarid* 
ge, gdzie najpierw przyjął ambasado* 
ra  amerykańskiego Kennedy, a potem

P Ł A S Z C Z E  i  K O S T I U M Y  n a j n o w s z e  m o d e l e  |

O  A  ¥  A  WJ i i i  O l W  A  KT ¥ A  z najmodniejszych i najlepszych materiałów bielskich.
JL 1 Wykończenie wykwintne, wykonanie pierwszorzędne
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Powszechny Skład Odzieży
L W Ó W  — P A S A Ż  M I K O L A S C H A

Obiad u amb. Raczyńskiego
zg ro m a d z ił najwybitniejszych p o lity k ó w  i d y p lo m a tó w  angielskich

Londyn. 6. 4. (PAT). Ambasador 
Raczyński wydał wczoraj wieczorem 
w salonach ambasady obiad na cześć 
min. Becka. W  obiedzie tym wzięło 
udział 28 osób, a mianowicie: lord Ha

Dziś Chamberlain ogłosi 
w yniki rozmów londyńskich

Londyn. 6. 4. (PAT). W  Foreign 
Office udzielono prasie angielskiej 
dziś wieczorem następujących infor* 
macyj o rozmowach polsko » angiel* 
skich:

Rozmowy prowadzone między pre* 
mierem Chamberlainem i lordem Hali* 
faxem a polskim ministrem spr. zagr. 
Beckiem, doszły obecnie do stadium,

Obustronne porozumienie
obejmie współprace we wszystkich dziedzinach
Londyn. 6. 4. (PAT). Wynikiem rozmów prowadzonych w Londynie przez 

min. Becka z rządem brytyjskim będzie porozumienie, którego treść stano­
wi stworzenie trwałego, bilateralnego stosunku między Polską a W . Bryta­
nią. Porozumienie to obejmować będzie współpracę we wszystkich dziedzi* 
nach. Stanowić ono będzie nowy stały czynnik we współpracy międzynaro* 
dowej w  Europie.

Tekst deklaracji, jaką złoży jutro w Izbie Gmin premier Chamberlain, 
a która stanowić będzie uzgodniony tekst polsko-angielski, zostanie defini­
tywnie zredagowana dziś w nocy po obiedzie w ambasadzie.

W programie Iren a  A P H I I f l 1* ukaże sif! arcydzieło produkcji 1939 
świątecznym ■ w fl l lO  i j ł ł l  WkUU wytwórni „Metro-Goldwyn-Mayer“ pt.

W S T A Ń  i W A L C Z
przy udziale takich sław ekranu jak R O B E R T  T A Y L O R ,  W A L L A C E  
B  E  E  R  Y. i—.......  ■ ■—.... -  1 , R e i .  V A N  D Y K A  !

Dwudniowa walka
na granicy sowiecko-mandżurskiej

Hsinking. (Mandżukuo) 6. 4. (PAT). 
Oddział sowiecki w sile 200—300 żoł* 
nierzy z 3 działami i karabinami ma* 
szynowymi natarł, na miasto Liuczia 
na północny wschód1 od stacji Man* 
czuli. Japończycy natarcie odparli po

Elżbieta osobiście udzielali min. Be* 
ckowi licznych objaśnień.

Ogodz. 15*ej min. Beck i amb. Ra* 
czyński odjechali w powrotną drogę 
do Londynu.

posła węgierskiego Barcza.
Spodziewane jest, że premier Cham*

berlain złoży jutro w Izbie Gmin o* 
świadczenie na temat rezultatów roz* 
mów rządu brytyjskiego z min. Be* 

l ckiem. M

lifax, kanclerz skarbu sir John Simon, 
minister spr. wewnętrz. sir Samuel 
Hoare, lord Besbourough, lord Win* 
terton, lord Barnby, lord Kemsley, 
lord Mersey, lord Camrose, podsekre*

w którym możliwe jest złożenie o* 
świadczenia i oczekiwane jest, że pre* 
mier Chamberlain będzie w możności 
złożenia tego rodzaju deklaracji w 
Izbie Gmin w dniu jutrzejszym.

Możliwe jest, że jutro wieczorem od 
będzie się jeszcze jedno krótkie spot* 
kanie dla rozważenia niezałatwionych 
jeszcze szczegółów.

dwudniowej walce, tracąc dwóch żabi* 
tych. Straty sowieckie są nieznane,

Szanghaj. 6. 4. (PAT). Chińskie wła 
,dze wojskowe zamknęły dla żeglugi 
ważny port Ningpo w prowincji Cze* 
kiang n a  nołudnie od Szanghaju.

Po powrocie min. Beck w tow. am* 
, basadora Raczyńskiego i dyrektora 
^Potockiego udał się do Izby Gmin, 
\gdzie

w  gabinecie premiera rozpoczęła 
się o godz. I7=ej dalsza konferen­

cja polsko * brytyjska.
Ze strony brytyjskiej brali w nie) 

udaiał premier Chamberlain, lord Ha-- 
lifax i naczelnik Wydziału środkowo* 
europejskiego Foreign Office, Strang.

Wieczorem w  ambasadzie polskiej 
odbył się uroczysty obiad wydany 
przez ambasadora Raczyńskiego na 
cześć min. Becka.

tarz stanu handlu zagranicznego Hud* 
son, parlamentarny podsekretarz sta* 
nu spr. zagr. Butler, stały podsekre* 
tarz stanu Foreign Office sir Alexan» 
der Cadogan, główny doradca dyplo* 
matyczny rządu brytyjskiego sir Ro* 
bert Vansittart, szef wydziału prasowe 
go Foreign Office Leeper, sżef wy* 
działu środkowo * europejskiego Fo* 
reign Office Strang, poseł Heannon, 
parlamentarny sekretarz wiceministra 
Butlera, b. minister spr. zagr. Eden, 
poseł Braćken, szef protokołu dypl. 
sir Robert Clive, prywatny sekretarz 
króla sir Alexander Hurdinge, lord 
Kenneth, sir Robert Kindersly, były 
ambasador W . Brytanii w Warszawie 
sir William Maxmiller.

Ze strony polskiej w obiedzie brali 
udział, oprócz ministra Becka i amba* 
sadora Raczyńskiego, występującego 
w roli gospodarza, dyrektor Potocki, 
oraz radca ambasady Jażdżewski.

Biuro Techniczno - Przem. „DCilNA lwów, P ie k a r s k a  40, 
telefon 247-48 — dostarcza maszyny młyńskie, 
tartaczne, motory, przeprowadza budowy I re­
konstrukcje młynów oraz tartaków. 4168

Siub i polityka
Ankara, 6. 4. (P A T ) W  dniu  10 

bm. liczna delegacja turecka, z min. 
spr. zagr. Saraoogliu na czele opuści 
Ankarę, udając się do Teheranu, ce* 
lem wzięcia udziału w  uroczystości 
zaślubin księcia, następcy trony  Ira* 
nu. Z  okazji tej doroczna konferen* 
cja, przewidziana przez pakt azjatyc 
ki, w  której uczestniczą Iran, Turcja 
i  Afganistan, odbędzie się w  Tehera* 
nie, a nie jak to  było początkowo 
projektowane w  Kabulu,How;; lotniskowiei angielski na 70 samolotów

Londyn, 6. 4. (PAT) Dziś spuszczo­
ny został na wodę w stoczni w Barrow 
największy angielski lotniskowiec 
„Illustrious", który posiada 23.000 
ton wyporności. Załoga jego składać 
się będzie z 600 ludzi a będzie stano* 
wić bazę dla 70 samolotów,
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W  c i ą g u  j e d n e g o  r o h u

Podwyżki zarobków robotniczych
osiągnęły cyfrę 35 milionów z ł

Poziom zarobków robotniczych ma 
ogromne znaczenie z punktu widzenia 
społecznego i państwowego. Stanowi 
on o standarcie życia robotników, ich 
zdrowiu, rozwoju kulturalnym i możli 
wości wychowywania dzieci. Wpływa 
też na rynek przemysłowy i rolniczy, 
czyniąc z robotników lepszych lub 
gorszych konsumentów. Stąd

p a ń stw o  za in ter eso w a n e  je s t  spra­
w ą  p ła c  i  za ro b k ó w  r o b o tn ic zy c h , 
starając s ię  r ó żn y m i sp o so b a m i 
ch r o n ić  je  i  w p ły w a ć  n a  ic h  p o d -  

w y żk ę ,
której granicą musi być tylko docho* 
dowość przedsiębiorstw przemyslo* 
wych i możność ich normalnego rozwo 
ju i konkurencji na rynku krajowym i 
zagranicznym.

Okres kilkoletniego kryzysu gospo I począł' się natychniast
silny ruch w kierunku podwyżki stawek płac robotniczych.

a podwyżki przyznane robotni* 
kom w ciągu roku wyrażają się 

ogólną kwotą 35 milionów zl. 
Zwyżka płac nastąpiła w całym prze 

myślę przetwórczym i we wszystkich 
częściach kraju, choć nie wszędzie w 
W tym  samym stopniu.

Ruch zwyżkowy objął w najszer* 
szym zakresie przemysł włókien* 

niczy.
Wpłynęło na to  orzeczenie komisji 

arbitrażowej dla przemysłu włókien* 
niczego okręgu łódzkiego, która w 
sierpniu 1937 r. podniosła stawki płac 
o 10 prc., oraz nadanie temu orzecze* 
niu mocy powszechnie obowiązującej 
dla wszystkich zakładów pracy na 
tym terenie, jak  również i podwyżki, 
które miały miejsce w okręgach biel* 
skini i białostockim.

Większość robotników otrzymała 
również podwyżki w przemyśle 
skórzanym i  budowlanym, poło* 
wa lub prawie połowa — w  spo* 

żywczym i  mineralnym,
W  mniejszym stopniu natomiast po* 

stępował ruch zwyżkowy w  przemy* 
słach: papierniczym, chemicznym, elek 
trotechnicznym, metalowym i drzew*

Wzmogła się akcje strejkowa, przy, | 
czym coraz więcej strejków przynosiło 
robotnikom pozytywne osiągnięcia w 
zakresie płac, szereg pracodawców do* 
Ijrowolnie podnosił zarobki, 

najwięcej zaś na poprawę sytua* 
cji robotników wpłynął coraz 
bardziej rozpowszechniający się 
system zawierania umów zbjOro= 
wych, jak również i rozjemstwo 

państwowe.
(Jstawa o układach zbiorowych pracy, 
wydana w 1937 roku, dała szerokie 
podstawy prawne zawieranym umo* 
wom i przez to wzmocniła znacznie 
ich działanie, a znowelizowane rozpo* 
rządzenie o powoływaniu komisji roz* 
jemczych dla załatwiania zatargów 
zbiorowych w przemyśle i handlu, u* 
łatwiło znacznie stosowanie rozjem* 
stwa państwowego.

W  rezultacie tych wszystkich czyn* 
ników druga połowa 1937 roku i pierw 
sza połowa 1938 roku, dają duże pod* 
wyżki płac robotniczych. Według da* 
nych Głównego Urzędu Statystyczne* 
go (Statystyka Pracy zeszyt 3 z 1938 
roku)

w przemyśle przetwórczym pod­
wyżki objęły około 290 tysięcy ro­

botników,
tj. prawie połowę ogółu zatrudnio* 
nych w tym przemyśle. Przeciętny za* 
robek godzinny podniósł się z 64,2 gr. 
w  kwietniu 1937 r. d'o 68,9 w  kwietniu 
1938 r„  tj. o 7 prc.,

darczego wpłynął na znaczne obniżeń 
nie stawek płac robotniczych.

W  niektórych nawet wypadkach 
zarobki spadły poniżej minimum 

egzystencji.
Sytuację pogorszyło przy tym skrócę* 
nie w  wielu przemysłach tygodnia pra 
cy, co zmniejszyło jeszcze bardziej su* 
mę zarobków.

Wielki nadmiar rąk do pracy i  na* 
cisk bezrobotnych uniemożliwiał wszel 
ką racjonalną akcję ze strony robotni* 
ków o podniesienie zarobków. Działał 
ność rządu w tym zakresie była rów* 
nież trudna ze względu na ciężką sytua 
cję finansową przemysłu.

N ic dziwnego więc, że z chwilą po* 
prawy koniunktury gospodarczej, roz*

N A  ŚW IĘT A  
N A J T A N I E J  
„VIOLET << Lwów, Legionów 37. telefon 268-96

nym, gdyż gałęzie te mniej podlegają . najmniejszym nasileniu działał ruch 
działaniu umów zbiorowych, lub też I zwyżkowy płac w przemysłach: poli* 
umowy działają w nich przeważnie w j graficznym i odzieżowym.
obrębie jednego przedsiębiorstwa. W  1 Jeśli chodzi o rozkład terenowy to

ruch zwyżkowy działa najsilniej w wojew. centralnych,
gdzie objął on przeszło połowę robot* 
ników, słabiej w zachodnich — 27 prc. 

^robotników, a najmniej — 15 prc. ro« 
botników.

Osiągnięte rezultaty w zakresie pod* 
wyżki płac robotniczych w przemyśle 
przetwórczym

n a le ż y  u z n a ć  za  b a r d z o  p o z y ty w *  
n e  z  p u n k tu  w id z e n ia  sp ołeczn e*

g°.
a chociaż stawki płac godzinowych

I  I  j  /  j  ą  S l  ssawa i  B & W eleganckie, solidne, olbrzymi wybór

■ U 1  IIH LU I C en y  p rz y s tę p n e .

S.FISEH, LWÓW. Hetmafiska Z4, tel. 213-BO
Specjalne chłodnie na przechowanie przez la to . 4»j

Kopalnictwo górnicze 
y? ftsłoplsce Wsth. w ostatnich mieś.
W  lutym b. r. stan kopalnictwa gór­

niczego 2 wyłączeniem naftowego 
przedstawiał się cyfrowo jak następu­
je: (w nawiasach analogiczne cyfry za 
styczeń b. r.).

W osk ziemny: wszystkie kopalnie 
(Borysław, Dźwiniacz i Starunia) były 
nieczynne. Z  zapasów sprzedano w 
kraju 724 kg. (7.000), a zamagazynowa 
ne zapasy wynosiły z końcem lutego 
5.653 (6.377) kg. na kopalniach. Za* 
trudnionych było 51 robotników (62).

Sól jadalna: 'Czynne były cztery żu« 
py P. M. S. (Drohobycz, Lacko, Doli* 
na i Bolechów). Zupa w Łanczynie 
pow. Śniatyn, była nadal nieczynna. 
Uzyskano ogółem 2069 (2709) kg. soli

zakupisz artykuły perfumeryjne i kosme­
tyczne oraz wody kolońskie i perfum y na 
wagę w subtelnych zapachach po niebywale 
niskich cenach w nowootwartej perfumerii

odbiegają dość znacznie od poziomu 
sprzed kryzysu (90 gr. w 1928 r.), to 
jednak znacznie bardziej zmniejszyły 
się koszty utrzymania w tym okresie: 
ze 100 w 1928 r. do 62 w 1937 r.

Obecne podwyżki płac robotni­
czych są więc podwyżkami real­

nymi
i wpływają na polepszenie ogólnej sy* 
tuacji robotników przemysłu prze* 
twórczego. J. M.

warzonej. Zatrudnionych było 248 ro» 
botników (251).

Sole potasowe: ICainitu uzyskano w 
Stebniku 11658 (w styczniu 0). sylwi* 
nitu w Kałuszu 17.157 (16.491) i w Ho- 
łyniu 24.761 (24.454), langbainitu 1675 
(0), razem soli potasowych 56.251 kg. 
Zamagazynowane były z końcem lute 
go w Kałuszu kainit i sylwinit, w Ho- 
łyniu sylwinit, razem 3884 kg. Zatrud­
nienie wynosiło w Kałuszu 1121 (1125) 
w Hołyniu 594 (594), w  Stebniku 522 
(563), razem 2.237 (2.280) robotników.

świąteczne zakupy!
Wina, wódki, wędliny, delikatesy

tylko

w „IM P E R IA L U 0
właśc. ZOFIA SPANG
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PREMIERY ŚLĄSKIE
(Dokończenie.)

Rzecz jest na pozór prosta. W. zie* 
miańskiej rodzinie na kresach ojciec 
nawiązuje romans z nauczycielką mu* 
zyki córki — na oczach zrezygnowa­
nej żony. Jest jednak ktoś' kto nie zna 
jeszcze kompromisów: 16*letnia córka 
Nika, nakreślona sugestywnie przez 
autorkę, choć z pewną wylewną chao* 
tycznością — nie wiadomo: z wieku 
bohaterki czy z dobiutu pisarki płyną­
cą. Grają w Nice jakieś podświadome 
instynkta: miłość do matki i niechęć 
do ojca czy też freudowski „Edypowy 
kompleks" uczucia do ojca — i za* 
zdrość o nauczycielkę? Z gry tych sił 
rodzi się zbrodnia. Czy możliwa w 
tym wieku? Przypomnijmy sobie ró* 
wicśnicę Niki, W andzię Okszyńską z 
„Przedwiośnia" Żeromskiego, która 
-— zakochana w  Cezarym Baryce — 
truje swą rywalkę, Karolinę Szarłato- 
wiczówną. W  dramacie zresztą zbrod* 
nia nie dochodzi do materialnego skut

ku. W  czasie przejażdżki Niki z nau­
czycielką łodzią po „głębi na Zimnej" 
przychodzi do sprowokowanej kata* 
strofy. Nika ratuje się z topieli — 
przekonana, że tamta zginęła. Tym* 
czasem uratował nauczycielkę Łuka, 
na pół symbolicznie przedstawiony 
rybak, domyślający się przdżyć Niki. 
Sztuka kończy się tą samą sceną co po 
czątek: pozorny „happy end“, z które­
go nawet czyniono zarzut — niesłu* 
szny, skoro nad dalszym jej przebie* 
giem autorka postawiła jakby znak 
zapytania, jaki jest zawsze niedopo­
wiedzeniem — artystycznym... Drugim 
ciekawym elementem dramatu jest pe* 
wna jego ideowa dwutorowość. Nie 
doszło do zamierzonej zbrodni Niki 
na „Głębi" — ale przed laty popełnił 
ją tam faktycznie Łuka, topiąc swego 
brata. Teraz nie dokonana zbrodnia 
N iki staje się odkupieniem dla speł* 
nionej winy Łaldi ratującego dziś inne

życie za tamto — zagubione. Bowiem 
„gdy Bóg chce ocalić człowieka, sta­
wia go z powrotem na miejscu jego 
grzechu..."

W  samej natomiast fakturze utworu 
łatwo dopatrzyć się zwykłych u po* 
czątkujących slabizn i niezręczności — 
aż do monologów włącznie. Mimo to, 
jest to debiut interesujący — choć na* 
zwanie go w programie następcą Ro­
stworowskiego należy uznać za szke* 
dliwą przesadę. Trudną rolę N iki od: 
tworzyła na scenie katowickiej p. 
Kwiatkowska w całej rozpiętości tej 
roli: od mroków obsesji po kańcia- 
stość podlotka. Autorka łatwo bo* 
wiem przeplata tragizm z komizmem. 
Podkreślenie tego ostatniego przez 
reżyserię było jednak trochę nieostro* 
żne — ze względu na specyficzne od ­
ruchy szerszej publiczności miejscu* 
wej. Z. Tokarski dał — jak zawsze — 
bardzo plastyczną postać Łuki. Inne 
postacie (i role) potraktowane zostały 
dość ogólnikowo — zarówno przez 
autora jak i wykonawców. Zawiódł 
też trochę tytułowy bohater: ów staw 
z „głębią na Zimnej", wyglądający

raczej na „lanszaftowy" oleodruk niż 
na urzekającą, złowrogą topiel...

Trzecią z granych obecnie sztuk jest 
wystawiony po raz pierwszy na P o­
pielec „Syn Boży" T. Desfonles‘a, jed* 
nego z wiielu przedstawicieli odradza* 
jącej się tak żywo we Francji literatu­
ry  katolickiej. Jest to misterium oparte 
dość ściśle na Ewangelii — bez jakiejś 
większej, własnej koncepcji artystycz* 
nej. Poza realnymi postaciami i zdarzę 
niami dokonywa się tu  jednak nai* 
głębsza Tragedia świata. Z  uznaniem 
podnieść należy, iż autor nie spospoli- 
tował jej banalnym realizmem. Je* 
steśmy świadkami wskrzeszenia Łaza* 
rza jedynie z opowieści Lii oglądającej 
ów cud z za muru ogrodu — i  z za sce 
ny  jedynie słyszymy w  niewielu na* 
strojowych momentach głos Jezusa. 
Jest w tym ta sama zbożna czeSć, któ* 
ra Rostworowskiemu w „Judasz.u“ po 
całym dramacie mówiącym o Chrystu* 
sie, kazała ukazać na końcu jedynie 
Jego błogosławiący cień na uchylają­
cych się drzwiach wieczernika... Jakc 
utwór pasyjny, szlachetnie zestrojony 

|  zarówno jeśli idzie o jego wysoki na-
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CZY JAPONIA ZAATAKUJE SOWIETY 1
Ekspansja  ja p o ń ska  w  M on go lii —  A p e ty ty  na W scho dn ia  S yb erio

Bardziej alarmująco niż w latach po 
przednich, brzmią na Dalekim Wscho* 
dzie uporczywe pogłoski o przygoto* 
tarującym się na wiosnę roku przyszłe* 
!go ataku Japonii na Sowiety. N ik t nie 
może tych wiadomości ani potwier* 
dzić, ani zdementować.

Wprawdzie wojskowe rezerwy Jaj 
ponii nie są tak silne jak przed dwo* 
ma laty, natomiast znaczne zdobycze 
terytorialne otworzyły przed Japonią 
wielkie możliwości gospodarcze i fi* 
nansowe.

Wpływ kół wojskowych na rząd to* 
kijski jest obecnie silniejszy niż kie* 
dykolwiek. Nie jest wykluczone, że 
koła te oceniają rezerwy japońskie za 
wystarczające do zaatakowania Ro« 
sji. — Minister spraw wojskowych 
gen. Itagaki i grupa podwładnych mu 
wysokich oficerów, ma decydujący 
głos w sprawach wojskowej ekspansji 
Japonii, w organizowaniu okupacji 
mandżurskiej i nowego państwa Meng 
Cziang (Mongolia Centralna).

KOŁA W OJSKOW E CHCĄ 
W OJNY

Antysowiecka ideologia tych kół 
japońskich nie wiele odbiega od ideo* 
logii z 1904*5 roku. Hasła antykomu* 
nistyczne mają usprawiedliwić plan 
podboju Mongolii zewnętrznej i 
wschodniej Syberii. Wojskowe koła ja 
pońskie wywierają na rząd tokijski co 
raz silniejszy napór w duchu zaatako* 
wania Unii sowieckiej. Atak miałby 
się rozpocząć od Mongolii zewnętrz* 
nej, znajdującej się pod nominalnym 
panowaniem chińskim, jednak związa* 
nej z Rosją paktem defenzywnym i u* 
legającej od r. 1913 faktycznej władzy 
Rosji. Ze względów zarówno politycz* 
nych, jak strategicznych, Moskwa nie 
mogłaby nie zareagować na japońską 
agresję w stosunku do tego teryto* 
rium.

KLIN JAPOŃSKI W  MONGOLII
Równocześnie z  rozpoczęciem wojny 

tar Chinach, Japończycy wklinowali się 
}W Mongolię zewnętrzną, tworząc no* 
iwe „państwo związkowe'1, Meng* 
{.Cziang. Według oficjalnego tłumacze* 
,nia Japończyków na języki europej* 
skie, nazwa tego kraju brzmi: „Gra* 
piczny kraj mongolski". W  styczniu 
ibież. roku, oficerowie japońscy, go* 
szcząc w  tym kraju grupę dziennika* 
rzy zagranicznych, dali im niedwu* 
[znacznie do  zrozumienia, jakie są za* 
miary Japonii, odnośnie Mongolii ze* 
wnętrznej. Książę Wang, nominalny

strój jak i  zharmonizowany zespół wy 
konawców pod kierunkiem W . Bie* 
gańskiego, sztuka Desfonles‘a może 
stać się wartościową pozycją dla tea­
trów w  okresie Wielkiego Tygodnia, 
fw którym do dziś zazwyczaj przyby* 
Mtami podobnych widowisk bywały 
jedynie — kina...

Warto nakoniec wspomnieć, iż 
fteatr śląski przygotowuje obecnie pie* 
czołowicie wystjawienie „Powrotu 
Odysa" Wyspiańskiego — inscenizo­
wanego przed kilku laty tak świetnie 
We Lwowie w  nagrodzonych jubile* 
uszową nagrodą dekoracjach Prona* 
Szki. Jest to chwalebną ambicją sceny 
katowickiej, iż mając za Patrona Sta- 
nislawa Wyspiańskiego, stara się co 
r°ku dać jedno z jego dzieł w możli* 
wie najlepszym wykonaniu. Gdyby 
inne, zasobniejsze artystycznie i matę- 
walnie teatry polskie, na których fron­
tonach widnieją największe nazwiska 
naszej literatury, podjęły również tę 
tradycję," kto wie, czy niedługo nie 
stworzonoby już nie „żelaznego" ale 
•złotego** repertuaru Sztuki polskiej...

szef państwa Meng*Cziang, oświad* 
czył:

„W e właściwym czasie połączy się 
zewnętrzna Mongolia ze swymi brać* 
mi Meng=Cziangu na podstawie pro* 
gramu odrodzenia Mongolii**.

Pułkownik Yokoyama, szef misji 
wojskowej w Suiyuan wypowiedział 
się jeszcze wyraźniej: „Zewnętrzna 
Mongolia powinna zostać włączona do 
państwa księcia Wang".

JAPO ŃCZYCY M A JĄ  KOLEJ, 
C H IŃ C Z Y C Y  SZOSY

W  tych okolicznościach, nic dziwne* 
go, że państwo Meng*Cziang wzbudza 
duże zainteresowanie. W  teorii, żarów 
no jak na mapach japońskich, stanowi 
Meng*Cziang państwo buforowe mię* 
dzy Mandżukuo na wschodzie, ze* 
wnętrzną Mongolią na północy i pół* 
nocnym zachodzie, murem chińskim 
na południu i na zachodnim odcinku 
Żółtej Rzeki.

Obszerne stepy na zachodzie tego 
kraju, są jeszcze rozpaczliwie brónio* 
ne przez Chińczyków. Zachodnimi ba* 
zami operacyjnymi Japończyków są: 
Paotu, końcowa stacja linii kolejowej z 
Pekinu i Pailingmiao, podczas gdy o* 
brońcy chińscy oparli s ę  na Ninghsja, 
Yulin, mur chiński — do pustyni Go* 
bi. Główne siły chińskie stoją w  Wu* 
yuan i pokrywają t. zw. „czerwony 
szlak", prowadzący z Urgi przez Go* 
bi do Ninghsja a stamtąd do Sian

Powody angielskie! decyzji -  Bgdźmy w po­
gotowiu — Przestrzeń i polityka

POWODY ANGIELSKIEJ 
DECYZJI

Zainteresowanie opinii decyzją An* 
glii bynajmniej nie słabnie. Prasa za­
graniczna i polska, podkreślając ten 
śmiały krok Anglii zastanawia się nad 
przyczynami, które spowodowały, że 
Anglia przekroczyła dotychczasowy | 
Rubikon. Metamorfozę angielską u* 
zasadnia „Gazeta Polska" następująco:

„Dzisiejsze rozgrywki pomiędzy mo* 
carstwami są bardzo skomplikowane. 
Cały szereg czynników wpływa na takie 
czy inne ich posunięcia, ale zdaje się 
nie ulegać wątpliwości, że dwa główne 
motywy spowodowały deklarację an­
gielską. Po pierwsze poczucie niebez* 
pieczeństwa ze strony Niemiec, zmusza­
jące Anglię do szukania środków pree 
wencyjnych. poza zbrojeniami: w da­
nym razie do jasnego, kategorycznego 
stanowiska, które nie pozostawiłoby 
żadnych wątpliwości, jak Anglia postą* 
pi w wypadku, przewidzianym w dc-

Po drugie, siła zbrojna i moralna 
Polski, której wyrazem jest postawa 
Rzeczypospolitej w kryzysie obecnym. 
To nie kwestia pomocy dla słabego 
narodu, zabiegającego o nią u możnych 
protektorów. Anglicy doskonale zdają 
sobie sprawę, że tu nie ma żadnej ana* 
logii z Czechosłowacją. Chodzi tu  na* 
tomiast o współpracę z młodym mocar­
stwem, polegającym na własnej sile i 
wzbudzającym respekt, współpracę w 
dobrze zrozumianym interesie Anglii. 
Kluczowa pozycja Polski, na wypadek 
ostrzejszego zatargu jest tu wysoko oce* 
niana. Pod tym ściśle realistycznym ką* 
tem widzenia należy traktować ostatnią 
metamorfozę polityki angielskiej'*.

Polecamy naszym P. T. Czytelnikom
PIECZYWO WIELKANOCNE, baranki, pisanki oraz różne słodkie 
podarki Świąteczne — ze znanej z solidności C U K IE R N I

E .  D U D E K

i Łan*czou, umożliwiając komunika* 
cję samochodów ciężarowych sowiec* 
kich i chińskich.

B O G A C TW A  M E N G -C Z IA N G U
Meng*Cziang liczy oficjalnie siedem 

milionów mieszkańców, z których po* 
łowa znajduje się pod okupacją japoń 
ską. Największe miasta tego kraju to 

, Suiyuan z 120.000 mieszkańców. Pao* 
tu — 90.000 .Kalgan — 80.000 i Tatung 
— 70.000.

Bogactwa naturalne MengsCziangu 
są olbrzymie: węgiel, ruda żelazna i 
wełna owcza. Pola węglowe w okolicy 
Tatungu i kruszcowe Lungyenu należą 
do największych złóż mineralnych w 
Chinach. Węgiel odkryto poza tym 
niedaleko Pekinu, jednak jeszcze na 
terenie Meng*Cziangu, między je* 
dnyra a drugim murem chińskim. Oby 
dwa ośrodki kopalniane zostały już 
przez Japończyków znacznie rozbudo* 
wańe.

B IA L I N IE  M AJĄ T U  CZEGO  
SZUKAĆ..

Eksport Meng*Cziangu jest bardzo 
znaczny. W  1938 r. import wyniósł w 
walucie japońskiej 6 miljn. yen, eks* 
port 150 miljn. A więc Meng*Cziang 
eksportował nie mniej niż połowę te* 
go, co wywiózł Szang*hai. Znajdują* 
cy się do niedawna w rękach Europej* 
czyków i Amerykanów, handel w tym 
kraju, przeszedł niemal wyłącznie w

BĄDŹMY W. POGOTOWIU 
„Kurier Czerwony" pisze:

„Zdaliśmy ostatnio dwa egzaminy, 
różniące się. co prawda, formą, lecz po­
krewne w treści. I  treść ta w  obu wy­
padkach ma swoją głęboką dodatnią 
wymowę.

Chodzi o ćwiczenia z zakresu obrony 
przeciwlotniczej, przeprowadzone w u* 
biegłych miesiącach na terenie szeregu 
miast w Polsce xe stolicą na czele, i o 
powszechny żywiołowy odzew na roz* 
pisanie Pożyczki Lotniczej 1

Egzaminy zdaliśmy na wysoką notę. 
I  właśnie ta wysoka nota nakłada na 
nas szczególne obowiązki.

Czasy obecne cechuje slan „perma­
nentnego pogotowia". Takie lub inne 
odprężenia 5 uspokojenia w stosunkach 
międzynarodowych w niczym nie zmie­
niają faktu naszej sytuacji geopoiity, 
cznej.

Ten czy inny układ sil w Europie, 
kokietowanie nas z tej czy innej strony 
w niczym nie zmienia faktu, iż nadal 
jesteśmy zdani na własne siły — buduje­
my i  wzmacniamy własne państwo wła­
snymi rękami.

Bądźmy więc stale w pogotowiu. Po­
gotowiem winna być wzmożona wydaj* 
ność pracy, wzmożone poczucie obo* 
wiązku i obowiązkowości, pogotowiem 
czujność na objawy destrukcyjne, szko­
dliwe. hamujące nasz marsz ku potę­
dze".

PRZESTRZEŃ I  PO LITYK A  
Mówi się na ogól, że przestrzeń dzie

li ludzi czy państwa. Do niedawna mć* 
wiło się tak i  o morzu. Dziś ju ż wia. 
domo, że morze nie dzieli a łączy i o* 
kazuje się też, że przestrzeń nie dzieli 
a łączy narody o pokrewnych dążee
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ręce Japończyków. Niemal wszystkie 
ważniejsze gałęzie handlu zostały obję 
te państwowymi monopolami japoń*

W Ó D K I
K O N I A K I
L I K I E R Y
CIESZYŃSKIE

l i c d i i id i tn k m

skńmi. Kontrola dewizowa uniemożli* 
wia wszelkie interesy eksportowe cu« 
dzoziemcom.

Organizatorem tego regimiu jest dr 
Kanai, japoński doradca Związkowej 
Rady Mongolskiego Państwa Granicz* 
nego. W  skład Rady wchodzi: mongol 
ski książę Wang, jeszcze dwaj Mongo 
łowię i trzej Chińczycy. Jednakże fak* 
tyczną władzę sprawują doradcy ja* 
pońscy i przede wszystkim wyżsi woj 
skowi z gen. Sakai na czele.

M . O.

I niach. Zwraca na to uwagę „Kurier 
Warszawski", pisząc o Polsce i Anglij 

I następująco:
„Mimo tak odległej przestrzeni po, 

między Polską a Anglią, z czego zda* 
wano sobie już sprawę w dobie ostat­
nich Jagiellonów, gdy Anglia po raz 
pierwszy proponowała Polsce sojusz, 
zagadnienie przestrzeni łączy je, zagad­
nienie zapewnienia narodom, pragną* 
cym żyć i pracować w  spokoju, prze* 
strzenj do życia, nie zagrożonej rozpę­
dem dynamicznym, takich narodów, 
które szukają ciągle nowej przestrzeni. 
Dążenie do ciągłego rozszerzania tej 
przestrzeni podziałało więc jako po­
średnik w doprowadzeniu do zbliżenia 
pomiędzy Anglią a Polską, do akcji, 
mającej wszystkie cechy pokojowej i 
stojącej na straży pokoju. Stać zaś na 
straży, to nie znaczy być biernym wi* 
dżem, lecz gotowym do działania.

Zrozumienie tej gotowości polskiej w 
Anglii odbiło się tam echem silnym i 
wytworzyło atmosferę pomyślną dla 
wizyty polskiego ministra spraw zagra* 
nicznych w Londynie i  dla współpracy

angielsko-polskiej w dziele utrzymania i 
ratowania pokoju".

Krajowy przemysł zaopatruje 
okręty

N a skutek starań Ministerstwa Prze 
mysłu i Handlu oraz Towarzystwa 
Gdynia — Ameryka Linie Okrętowe, 
dwa duże polskie statki handlowe 
przewozowe, służące dla obsługi linii 
środkowosamerykańskiej wspomniane 
go towarzystwa, budowane obecnie w 
stoczni gdańskiej, otrzymają stacje ra* 
diowe nadawcze i odbiorcze produk* 
cji krajowej. Równocześnie ta sama 
stocznia zamówiła w  kraju liny stało* 
we dla budowanych przez nią statków 
golfowych linii Gdynia — Ameryka, 
S .A. Oba zamówienia sięgają łącznie 
sumy około 150 tys. zł. i są poważnym 
sukcesem naszego przemysłu z uwagi 
na to, że dotychczas zarówno liny o* 
krętowe, jak  i aparaty radiowe dla o* 
krętów polskich, zamawiane były za 
granicą.
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Piątek
Wielki Piątek 

Jutro: Wielka Sobota

D  Z l  E  M
GODZINY PRZYJĘĆ W REDAKCJI 

„DZIENNIKA POLSKIEGO". W Rcdak* cji „Dziennika Polskiego" przyjmuje się 
codziennie — z wyjątkiem niedziel i świąt rzym.skat. -  WYŁĄCZNIE od godziny 
12—13. W innych godzinach BEZWZGLĘ* DNIE żadnych spraw Redakcja nie załatwia.

Za artykuły nie zamówione Redakcja i ‘ płaci wierszowego.
Rękopisów nadesłanych Redakcja r

Dziś ryba po żydowsku!

Restauracja „POD KORONA"
Jagiellońska 11

K u c h n i a  a r c y K s ią ż ą c a .  41SO

TEATR WIELKI:
Piątek d sobota przedstawienia zawieszone. 
Niedziela, 7.30 wiecz. „Dzień bez kłam­

stwa".
Poniedziałek, 3.30 popoł. „To więcej niż 

yiilość", 7.30 wiecz. „Maskarada".
Wtorek, 7.30 wiecz. „Maskarada".
Środa, 7.30 wiecz. „Maskarada".

TEATR ROZMAITOŚCI:
Piątek i  sobota przedstawienia zawieszone. 
Niedziela, 7.30 wiecz. „Dzidzi", operetka. 
Poniedziałek, 3.30 popoł. „Dzidzi", 7.30

wiecz. „Awantura jednej nocy".
Wtorek, 7.30 wiecz. „Awantura jednej

nocy".
Środa, 730 wiecz. „Awantura jednej

S R E B R N E ,  K R Z Y Ż O W E , !
K A M C Z A C K I E  2013 i 

p ię K n ie  w y K o n a n e  — poleca i

K A R O L  S C H U R E R  '
Lwów, Paderewskiego 11 a. Tel. 269-56. ' 

(dawniej Senatorska)

KINOTEATRY:
APOLLO ul. Chorążćzyzny 7: „Golgota" 
CAS1NO ul. Legionów 5: „Król Królów" 
KOPERNIK ul. Kopernika 9: „Żywot Je-

PAX ul. Franciszkańska la : „Golgota" 
oraz .Tycie i  śmierć Ojca św. Piusa Xl.“

FOTOPLASTIKON -  plac Mariacki 5,
Sudan (po raz pierwszy).

TEATR
-  ŚWIĄTECZNE PRZEDSTAWIENIA 

W TEATRZE W. 9 bm. w pierwsze święto 
w Teatrze W. o 730 wiecz. arcywesoła ko* 
media amerykańska „Dzień bez kłamstwa"

■ w obsadzie premj., w  reż. St. Daczyńskiego. 
!W poniedziałek 10 bm. dwa przedstawienia 
w Teatrze W., a to popołudniu o 330 sztu* 
ka Bus-Feketego „To więcej niż miłość" z 
pp.: N. Karasińską, T. Suchecką, St. Da« 
czyńskim i  J .  Machalskim w rolach czo» 
łowych. — Wieczorem o godz. 730 „Ma- 
skarada" J Iwaszkiewicza. W rolach czoło­
wych pp.: K. AnkwiczsSzyjkowska, T. Su» 
checka, M. Szpakiewicz i  R, Hierowski. Na 
wszystkie przedstawienia świąteczne w Te­
atrze W. ceny miejsc zniżone.

-  OPERETKA .DZIDZI" W TEATRZE 
ROZM. 9-go bm. (premiera) i  dni następ* 
nych w Teatrze Rozm. operetka R. Stolza 
„Dzidzi" w reżyserii i  z udziałem F. Kuli* 
gowskiego. W rolach głównych pp.: Ra­
wicz* Jasińska, Tarasiewicz, Szczawiński, 
Tarnawski, Karwicz i inni. Tańce układu 
baletmistnza E. Paplińśkśego. Kierownictwo 
muzyczne J. Munda. — Ceny miejsc nor­
malne.

-  .AW ANTURA JEDNEJ NOCY", oto 
tytuł sztuki J. Bachwica, w której gościnnie 
wystąpi para znanych bohaterów licznych 
filmów polskich oraz artystów scen stole* 
cznych pp.: St. Engelówna i M. Cybulski. 
„Awantura jednej nocy" grana będzie w 
Teatrze Rozm. tylko trzy dni, tj. 10, 11 i  12 
kwietnia o godz. 7.30 wiecz. — Ceny miejsc 
normalne.

-  PREMIERA „OBRONY KSANTY­
PY" W TEATRZE W. 14*go bm. odbędzie 
się premiera głośnej komedii pióra Morsti­
na pŁ „Obrona Ksantypy" z T- Suchecką 
w roli Ksantypy. Reżyseruje E. Wierciński. 
ODCZYTY 8 WYSTAWY

-  WYSTAWA OBRAZÓW prof. Józefa 
Pankiewicza, dająca przekrój twórczości ar* 
ty sty, otwarto jest eodaiensśc w lokalu Liw,

Przed wyborami członków Rady miejskiej
N a murach miasta rozlepiono afisze 

Głównej Komisji Wyborczej we Lwo­
wie, za pośrednictwem których Korni* 
sja podaje do wiadomości, że miasto 
Lwów podzielone zostało na 20 Okrę* 
gów wyborczych i 131 Obwodów gło­
sowania.

W  skład Głównej Komisji Wybór* I 
czej wchodzą D r Tadeusz Decowski 
jako przewodniczący, D r Władysław 
Mazurkiewicz jako zast. przew., Józef 
Klink, Pelagia Klucznikowa, Dr. Jan 
Lubaczewski i  Edward Zimny jako 
członkowie, zaś Czesław Eckhardt, Dr 
Adam Gruca, Jan Jakóbczyński i  An* 
drzej Teller jako zastępcy członków.

Lokal Głównej Komisji Wyborczej 
mieści się w Ratuszu I p. drzwi nr. 140, 
godziny urzędowania Gł. Komisji Wy 
borczej codziennie od godziny 18—20. 
W  dniach od 3—18 kwietnia br. — gło 
si dalej obwieszczenie G ł. Komisji Wy 
borczej — wyborcy w  godzinach po­
wyżej oznaczonych mogą składać listy 
kandydatów. Liczba wyborców upraw 
nionych do zgłoszenia kandydatów 
wynosi conajmniej 100.

Spisy wyborców uprawnionych do 
głosowania wyłożone będą w lokalach 
Okręgowych Komisyj Wyborczych od 
13—17 kwietnia br. codziennie od 
g- 10—12 i od g. 17—21. W  czasie wy* 
łożania spisu każdy wyborca Okręgu 
Wyborczego ma prawo przeglądać spi* 
sy wyborców swego Okręgu oraz wno

Legionowo Peowiackie zebranie
informacyjne

Dnia 5 bm. w świetlicy legionowo* 
peowiackiiej odbyło się zebranie infor* 
macyjne na temat aktualnych wyda­
rzeń politycznych dla członków Związ 
ków i ich rodzin. Zebranie otworzył, 
przy szczelnie wypełnionej sali, prezes 
Oddziału Z  w. Leg. Pol. kpt. Jerzy An* 
toszewicz. N a wstępie wezwał zebra* 
nych do uczczenia pamięci śp. Wale­
rego Sławka. Następnie podkreślił ko* 
nieczność ścisłej współpracy dwuch 
bratnich organizacyj i zapowiedział, że 
w tym celu będą się na przyszłość od* 
bywać raz na miesiąc zebrania infor* 
macyjno*polityczne na tematy aktual* 
nych zagadnień.

Z  kolei mjr Ludw. Domoń, prez. 
Żarz. Okręgu POW  wygłosił referat

Zaw. Zw. Artystów Plastyków, pl. Maria* 
cki 9 w godz. 9—15.
ZEBRANIA

-  POLSKIE TO W. PRAWNICZE we 
Lwowie zawiadamia, że doroczne Walne 
Zgromadzenie Twa odbędzie się w  piątek, 
14 bm. o godz. 1830 w lokalu Twa przy ul. 
Mickiewicza 5 a, I. p.
RÓŻNE

-  Z KASYNA I  KOŁA LITER.-ART.
We wtorek U»go i środę 12*go bm. o godz. 
1930 na ogólne żądanie publiczności poraź 
ostatni zostanie powtórzony film pŁ: „Bez­
krwawe łowy" Wiedz. Puchalskiego, z ob­
jaśnieniami. Frapujące sceny z wielkich ło» 
wów na grubą zwierzynę. Najciekawsze mo» 
menty z godów, lęgów i  życia naszej fauny. 
Bilety w cenie od 50 gr. do 2 zŁ do nabycia 
w przedsprzedaży w Magazynie nut G. 
Seyfartha, uL Akademicka 6, Nabywcy bi­
letów w przedsprzedaży otrzymują bezpłat­
nie fotografie świąteczne.

-  ZAMIAST ŻYCZEŃ ŚWIĄTECZ­
NYCH dó władz i  organizacyj, Zarząd Od­
działu Zw. Leg. Pol. dożył w  redakcji 
PAT*a we Lwowie kwotę 10 zł. na wdowy, 
sieroty i  rodziców poległych i  zmarłych le* 
gionistów.

-  DYŻURY NOCNE W  APTEKACH 
od 1 do 7 kwietnia br.:

Augenstema, ul. Krasickich 20. — Barsza- 
ka, uł. Łyczakowska 155. — Bedsera i  Spki, 
uł, Legionów 23, Braunsteiną, Zniesienie

sić do Okręgowej Komisji Wyborczej 
uzasadnione reklamacje z zadaniem 
dodatkowego wpisania lub skreślenia 
ze spisu.

Lokal Okręgowej Komisji Wybór* 
czej Nr. I  mieści się w  budynku Miej­
skiej Strasy Pożarnej I. p.

Lokal Okręgowej Komisji Wybór* 
czej Nr. II mieści się w  lokalu Wy* 
działu Zdrowia, ul. Bourlarda 1. 2 I p.

Lokal Okręgowej Komisji W ybor­
czej N r. III mieści się w  lokalu Biura 
Nowych Pomiarów, ul. Kopernika 1. 
17 I  p.

Lokal O.K.W. Nr. IV mieści się w 
Szkole Żeńskiej im. Sw. Anny, ul. Św. 
Anny 1. 2.

Lokal O.K.W. N r. V  mieści się w bu 
dynku Miejskich Zakładów Sanitar* 
nych, pl. Misjonarski 2, parter.

Lokal O.K.W. N r. V I mieści się w 
Miejskim Urzędzie Dzielnicowym III 
ul. Limanowskiego 1 I. p.

Lokal O.K.W. N r. VII mieści się w 
Zakładzie Czyszczenia Miasta, ul. Sw. 
Marcina 1. 18.

Lokal O.K.W. Nr. VIII mieści się w 
Miejskim Urzędzie Dzielnicowym IX 
przy ul, Żółkiewskiej 114.

Lokal O.K.W. N r. IX mieści się w 
budynku „Gwiazdy", ul. Fran/cszkań- 
ska 1. 9, parter.

Lokal O.K.W. Nr. X mieści się w 
Miejskim Urzędzie Dzielnicy IV, ul. 
Łyczakowska 101, parter

polityczny, naświetlając ostatnie wy­
darzenia i  wypadki polityki wewnętrz* 
nej zagranicznej, a szczególnie rolę 
niepodległościowców, O ZN i Armii 
polskiej w dotychczasowym dorobku 
Polski, oraz sprawę POP. Przemowie* 
nie swe mówca zakończył zwrotem: 
Jesteśmy gotowi. Spokojnie czekamy 
na rozkaz Naczelnego Wodza.

Należy podkreślić, że zebrani z b. 
dużym zainteresowaniem wysłuchali 
referatu, żywo reagując zwłaszcza na 
momenty dotyczące Armii, polityki za 
granicznej Polski i ujmowania przez 
O ZN  polityki mniejszościowej, co 
świadczy o powodzeniu i celowości ta­
kich zebrań.

Dewechego, ul. Słowackiego 12. — Do­
brzańskiego. ul. Akademicka 2. — Ehrbara, 
ul. Łyczakowska 3. — Glatzela, ul. Na 
Bajkach 23. — Hellmana, ul. Kopernika 23. 
Kajetanowicza, ul. Słoneczna 1. -  Kwarl- 
nera, ul. Zamarstynowska 54. — Lewitesa, 
ul. Kochanowskiego 83. — Łazowskiego, ul. 
Gródecka 81. — Messuty, ul. Królowej Jad* 
wigi 31. — Mundówny, Bogdanówka 67. — 
Oberlandera, ul. Piekarska 33. — Prokesza, 
ul. Zyblikicwic?a 14. — Selzera i  Sp„ ul. 
Żółkiewska 4. — Śladowskiego, ul. Halicka 
19. — Steczkowskiej, ul. św. Zofii 26. — 
Stenzla, pl. Mariacki 8. — Terleckiego, ul. 
Grodzickich 2. — L. Żuckermana, ul. Pił. 
sudskiego.

Najplęk- K IH S n T V  — i
niejsze s ir s I M il  i doniczkowe 
w wielkim wyborze poleca Kwiaciarnia

antoniego KLIM OW ICZU
Lwów, ul. K lem entyny Tańskiej 1
(za hotelem George’a), telefon 117-76 

Zamówienia z prowincji wysyłam 
odwrotnie. 11663

— ZMARLI WE LWOWIE: Joanna Śli­
wa L 81, Józef Kowalczuk L 52, Stanisław 
Bilecki L 56, Jadwiga Wlluszowa 1. 60, Ro­
zalia Wirak 1. 84, August Krupiński 1. 50, 
Joanna Griinn 1. 48, Andrzej Kaliniak 1. 42, 
Adam, SjTeoesiuk L51Ł Michał Pańków L 70,

Lokal O.K.W. Nr. XI mieści się w 
Miejskich Zakładach Wodociągowych 
przy ul. Zielonej 1. 2 parter.

Lokal O.K.W. N r. XII mieści się w 
Miej. Urz. Dzieln. V, ul. Tabłonow* 
skich 3.

Lokal O.K.W. N r. XIII mieści się w 
budynku Dyrekcji M.K.E., ul. Wulec* 
ka 2 parter

Lokal O.K.W. Nr, XIV mieści się w 
Miej. Urz. Dzieln. VI ul. Tomickiego 
1. 18 parter.

Lokal O.K.W. Nr. XV mieści się w 
Szkole Żeń. im. Żółkiewskiego, ul. Za* 
dwórzańska 70 parter.

Lokal O.K.W. Nr. XVI mieści się w 
Miej. Urz. Dzieln. VII, ul. Gródecka 
28

Lokal O.K.W. Nr. XVII mieści się 
w Miej. Urz. Dzieln. II, ul. Prowian* 
towa 1. 5 parter.

Lokal O.K.W. N r. XVIII mieści się 
w Miej. Urz. Dzieln. VII, ul. Gródec­
ka 28.

Lokal O.K.W. Nr. XIX mieści się w 
Szkole Powsz. Nr. 52, ul. Błonie Ja­
nowskie.

wreszcie Lokal O.K.W. Nr. XX mie* 
ści się w Miej. Urz. Dzieln. VIII, ul. 
Pełtewna 47.

Godziny urzędowania Okręgowych 
Komisyj Wyborczych od godz. 18—20 
w dniach na wstępie oznaczonych.

Zmiany w komunikacji 
autobusowej

Dyrekcja M. K. E. zawiadamia, że 
z dniem 8 kwietnia br. ustanawia do. 
datkowy przystanek autobusowy w ul. 
Stryjskiej przed wylotem ul. Chrystel* 
bauera.

W  związku z powyższym na linii 
autobusowej Legionów—Nowy Lwów 
będą obowiązywały sekcje:

Legionów—Pełczyńska,
Pełczyńska—Stryjska, Chrystelbaue-

Stryjfeka, Chrystelbauera—N.Lwów.
Ponadto podaje do wiadomości, że 

w soboty autobus posiłkowy będzie 
odjeżdżał z ul. Legionów do Skniłowa 
o godz. 13.15, zamiast o godz .15.15, 
zaś ze Skniłowa do Lwowa o godz. 
13.45, zamiast o godz. 15.45.

W  niedziele i święta autobus posiłko* 
wy nie kursuje, wobec czego odpadają 
kursy o godz. 6.40 i 15.45 ze Skniłowa, 
o godz. 15.15 z Legionów do Skniłowa 
i o godz. 7.30 z Nowego Lwowa do ul. 
Legionów.

Obóz Zjednoczenia 
Narodowego

Prezydium Okręgu Obozu Zjednoczenia Narodowego we Lwowie mieści się w loka* 
'u przy ul. Boutlarda 5, II. p.

OBWÓD LWÓW-PÓŁNOC, do którego 
należą dzielnice II, III. VII. VIII, IX, mieści 
się w lokalu przy ul Leona Sapiehy 4, I. p.

Biura czynne codziennie od godziny 9 do 
13-lej i od 17—19-tej z wyjątkiem soboty popołudniu, oraz niedziel i świąt, tel. nr.

Zgłoszenia osobiste lub listowne na człon­
ków przyjmuje się codziennie od godziny 
9—12=tej i od 17—19-tej.

OBWOD LWÓW-POŁUDNIE. do któ* 
tego należą dzielnice; I, IV. V i VI mieści 
się w lokalu przy ul. Chorążćzyzny 22, I. p.

Biura czynne codziennie od 9—13 i 17—19, 
z wyjątkiem soboty popołudniu, oraz nie­
dziel i świąt. -  Tel. 296-81.

Zgłoszenia osobiste lub listowne na człon* 
ków przyjmuje się codziennie od godziny 
9-13 i od 17-19.

ZJEDNOCZENIE POLSKICH ZWIĄZ* 
KÓW ZAWODOWYCH: Lokal organiza­
cji i świetlica mieści się przy ul. Neumana 
(daw. Cłowa) 1. 2. Godziny urzędowania 
codziennie od 17-tej do 20-tej, w niedzielę 
od 10«fej do 13<tei,
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L  W  O  W  A

Czynność U bezp ieczaln i Społecznej 
w e  L w o w ie  w  czasie ś w ia t

Lwowska Uhezpieczalnia Społeczna 
czynną będzie w czasie Świąt Wielka» 
nocnych z pewnym ograniczaniem. Mśa 
nowicie w Wielką Sobotę dnia 8bm. 
ambulatoria i  biura działu lecznictwa 
czynne będą do godziny 12=tej w po* 
łudnie. Biuro informacyjne i apteka 
czynne będą do godzniy 18*tej. Ordy* 
nacja lekarzy domowych odbywać się 
będzie tylko przed południem.

W  niedzielę dnia 9 bm., w pierw­
szym dniu Świąt Wielkanocnych am* 
bulatoria i biura będą nieczynne, ~r 
W  aptece dyżur od godziny 9 do 13*ej. 
Dyżurne higienistki p. DzLkicwicz do 
godz. 14-tcj, p. Niżnikiewicz od godz. 
14*tej.

Dyżur lekarski do nagłych wypad* 
ków u  obłożnie chorych sprawować bę 
dą: dr Anzelm Friedman, lekarz do* 
mowy, ul. Domśa 16, tel. 270*29; dr 
Emanuel Glassgall, lekarz domowy, ul. 
Kazimierza Wielkiego 39, tel. 287*31; 
dr Ludwik Singer, lekarz domowy, ul. 
Kotlarska 7. tel. 249-59; dr Malwina 
Weingarten, lekarz domowy; ul. Roz* 
wadowskiego 2, tel. 117*64; dr Felicja 
Drcsdnerówna, lekarz-pediatra, ul. ge* 
nerała Tokarzcwskiego 67, tel. 110*81;

Ze sali szpitalnej
(a) Wieczorem •przywieziona została 

do Szpitala Powszechnego Janina 
Stebnikowa Cul. Zielona 5), która 
skutkiem eksplozji maszynki spirytu­
sowej doznała poparzenia' drugiego 
stopnia. — Przed północą, zjawił się w 
szpitalu Jan Głowacki z Persenkówki, 
U którego stwierdzono ranę na głowie, 
zadaną mu młotkiem przez Karcja 
BrOckiego.— Wreszcie przywieziono 
do szpitala Jana Żałobnika, k tóry skut 
kiem nadmiernego użycia alkoholu 
leżał na chodniku w stanie nieprzy* 
tomnym.. Tego odprawiono sprzed 
bramy szpitalnej z poleceniem odwie* 
zienia go do mieszkania (N a Torfach 
1. 5).

Tramwajarze lwowscy
na dozbro,

O negdaj odbyło się W alne Zebranie 
Sekcji T ram w ajarzy Z P Z Z , k tóre  je* 
tłnomyślnie uchwaliło zakupić 1 ciężki

d o f iO U lE G O

„HOTELU EUROPEJSKIEGO"
Korwin.Pawlowski, Jan, wł. dóbr — Tar­

nawatka. Hr Krasicki August z małż., sie* 
mianin •— Lesko. Rosiński Władysław, dyr. 
cukrowni — Tlorodcnka. Kaznowski Mi­
chał z małż., notariusz — Mikuiińce. Horo­
witz Maria, przemysł. — Kołomyja. Skóra 
Franciszek, dyr. dóbr — Skomorochy. Piss 
Mieczysław, redaktor — Warszawa. Nie* 
dziclski Konstanty, wł. dóbr — maj. Za* 
mienie. Rappe’ Mieczysław, inż. — Warsza­
wa. Jagcr Adam, urzedn. Banku — Cie­
szyn.. Zielonka Stanisław, notariusz — Ho* 
eodeaika; -‘Krabiczka Franciszek, dyrektor — 
warszawa. Płock Robert, dyr. państw, nimn. 
— Sambor. Ilalbcrg Leon, kupiec — Łódź. 
Pniewska Ida. żona notariusza — Kraków, 
łurystowski Edmund, wł: dóbr — Kamion* 

’ ka Str. Jaffe Salomon, kupiec — Kraków. 
Swicżawski Tadeusz, student — Warszawa. 
Gruncr Wiktor, prokurent ~  Bielsko. Rym- 
s*yna Jadwiga, żona notariusza — Brody. 
Zakłika Walerian, wł. dóbr — Tchlów. Do- 
h°i Bronisław, profesor — Krasnystaw. Li« 
browicz Ignacy, kupiec' — Łuck. Michno* 
wieź. Stanisława, wł. dóbr — Hoczew, 
wroctowski Józef, inż. — Pionki. Langer 
Henryk, kupiec — Łódź. Roszko Maria, 
inż. — Piotrów. Smereczańska Teresa, żona 
r,°tar — Sokal. Kozłowski Jan. urzędnik 

Olga, pryw. — War-

dr Kazimierz Nacher, lekarz*g.ineko* 
log, ul. gen. Tokarżewskiego 27, tel, 
283*40; dr Chaim Scharage, lekarz- 
chirurg, ul. Jagiellońska 20, tel. 106*48.

W  dniu 10 bm., w poniedziałek or* 
dynować będą dla obłożnie chorych 
wszyscy lekarze Ubezpieczalni Społecz 
nej, analogicznie jak w niedziele. Dy* 
żume higienistki pp.: Gedroveć i Rych 
lińska do godziny 14-tej, Marczaków* 
na od godz. 14*tej. Dyżur w aptece od 
godziny 8 do 19>tej. Biuro informacyj­
ne czynne od godziny 8 do 22, telefon 
203*61.

Od iskier parowozu zajęła się 
sucha trawa

(a) Na terenie gminy Mostki, na li* 
nii kolejowej Stawćzany—-Lubień Wiel 
ki, od iskier parowozu zajęła się w le* 
sie, przy torze położonym, sucha tra* 
w a. W  ciągu kilku godzin spłonęło 
około 50 jeg morgów.

KRONIKA WYPADÓW
(a) Adam Laszczuk (ul. Obozowa 

1. 2) w czasie zbierania drzewa na opał 
na wzgórzach Pełczyńskich znalazł 
pod krzakiem zwłoki noworodka w 
rozkładzie. Zwłoki odstawiono do In* 
stytutu medycyny sądowej.

Szofer Eugeniusz W ójcik potrącił 
wczoraj skrzydłem samochodu na ul. 
Sapiehy przejeżdżnjącego rowerem 
Stefana Kmetkę, robotnika, który do* 
znał ogólnych potłuczeń.

Podejrzaną transakcją zajął wczoraj 
na pl. Solskich Kazimierza Konarskie­
go z Zarudziec jakiś złodziei, który za­
oferował mu kupno pary pończoch i 
w  tym czasie skradł mu z kieszeni 18 zł 
w gotówce. .

Nieznani sprawcy włamali się do 
mieszkania Fabiana Mantla, na które* 
go szkodę skradli garderobę wartości 
około 1000 z f

e n ie  Armia
karabin maszynowy za cenę około sł. 
6000 na dozbrojenie Armii.

Zebraniu przewodniczył prezes Sek* 
cji obyw. Ficowski.

Zebrani wydali depeszę hofdowni* 
czą do Naczelnego Wodza, Marszałka 
Smigłego*Rydza z zapewhieniem, żc 
tramwajarze lwowscy stoją zawsze w 
pogotowiu obok Armii czynnej.

Kurs budowy anten
W związku z aktualną sprawą przebudo* 

wy i uporządkowania anten odbiorczych 
Instytut Przemysłowy dla Małopolski 
Wsclr. organizuje w porozumieniu z wła­
dzami administr., Zarządem miejskim i Pol* 
skini Radiem 10-cio dniowy kurs budowy 
anten radiowych z uwzględnieniem nowo, 
czesnych wymogów techniki i przepisów.

Kurs rozpocznie się dnia 14 bm. o 17-tej 
w sali Instytutu. Zgłoszenia i informacje w 
Instytucie, Bourlarda 5 od 9—14 i  od 
17-19.

Uczniowie uprawiają jazdę 
„na gapę**

(a) W  dniu wczorajszym policja 
dworcowa przytrzymała ucznia Tade* 
usza Lewaka, liczącego 18 lat, oraz 
ucznia Tadeusza Kiereka, 17*letoiego, 
zamieszkałych w  Suchowoli, którzy 
odbyli podróż pociągiem pospiesznym 
z Przemyśla dp Lwowa bez biletu.

Co pisgty l&wsini
Święta cierpliwość

f>. O m y  t r a  P a l i j e n a
Kilka dni temu „Batkiwszczyna" za* 

mieściła artykuł przywódcy „Frontu 
Nacjonalnej Jednosty" p. Palijewa pt. 
„Drugiej drogi nie ma!‘‘ W  artykule 
tym czytamy, że

wszyscy Ukraińcy godzą się już na 
dwie sprawy: 1) jedność Ukraińców i 
2) jedno narodowe przewodnictwo 
(prowid). To takie jasne,.— pisze au* 
tor — że nie ma już Ukraińca, który* 
by twierdził, że siłą leży w... rozbiciu 
Ukraińców, albo w słabości, „nacjonal 
noho Prowodu“. I choć wszyscy już to 
rozumieją, dotąd nie ma jednego „pro 
wodu“, któremu by się wszyscy pod­
porządkowali i który miałby prawo 
przemawiać w imieniu narodu. Wśród 
Ukraińców daje się zauważyć tu i ów* 
dzie zniecierpliwienie i niewiara wmo* 
żliwość powstania organizacji jedno, 
czącej Ukraińców; panuje bowiem 
przekonanie, że Ukraińcy niezdolni są 
do wytworzenia jedności. Z  tą mewia* 
rą, nieufnością we własne siły walczy 
p. Palijew. Tłumaczy on, co to jest 
jedność narodu i że tę jedność można 
osiągnąć tylko drogą organizacji. A 
jakiej organizacji?

Gospodarczej? Nie! Kulturalnej? 
Nie! Zawodowej? Nie! Więc jakiej?

W  s ik a  o b ła w a  
na lwowskim Kercelaku

(a) Funkcjonśarusze W ydziału śled­
czego przeprowadzili wczoraj o połu­
dniowej porze wielką, przedświąteczną 
obławę policyjną na pl. Solskich. Uje* 
to  zwyż 50 podejrzanych osobników, 
których doprowadzono do Wydziału 
śledczego.

Instruktor pożarny — 
naciągaczem!...

(a) Pisaliśmy onegdaj o występie n a - 
tutejszym bruku instruktora pożarne­
go jednego z miest podlwowskch. A. 
G., który w  kawiarni odmówił wyrów­
nania rachunku. Przeciw temu samemu 
instruktorowi wniósł wczoraj donie* 
sienie szofer Teodor Sanicki. któremu 
instruktor ten odmówił zapłaty nale* 
żytośd w  kwocie 6 zł 80 gr za jazdę 
autodorożką z dworca na ul. Skarb* 
kowską i na pl. Mariacki. Postępowa­
nie tego instruktora pożarnego nie wy­
maga komentarzy.

Świąteczne szynki 
w sypialni rzegnika — przy­

kryte pierzyną
(a) Lotna Kontrola Miej. Urzędu 

Weterynaryjnego pod kierunkiem dra 
Kaczmarskiego i przy współudziale 
funkcjonariuszy Bielawskiego i Gą- 
sjorowskiego przeprowadziła ub. nocy 
rewizje u  niektórych rzeźników w po­
szukiwaniu za mięsem z pokątnego u* 
boju. Rewizja u rzeźnika Leopolda Ko 
weneckiego (ui. Boczna 6, Zniesienie) 
zakwestionowała z uboju pokątnego 
12 szynek, przykrytych w  sypialni pie* 
rzyną! Dla odmiany jedna zabitą świ* 
nję z pokątnego uboju znaleziono u* 
krytą w gnoju w stajni a część mięsa 
do wyrobu wędlin w  ustępie realności 
rzeźnika Józefa Jabłońskiego przy u!. 
Alberta 20 w  Zamarstynówie. Rewizja 
u  rzeźnika Jakuba Kaiza i  jego syna 
Adolfa przy ul. Zamarstynowskiej 22 
stwierdziła przechowanych w mieszka­
niu parę cieląt, ubitych rytualnie. Prze*- 
ciw wymienionym rzeźnikojn skiero* 
wano doniesienia karne do Starostwa 
CsodzkiesR.

Każdy rozumie, — pisze autor — że 
organizacją tą jest organizacja polityce 
na, właśnie — każdy niech sobie do* 
śpiewa — „Front Nacjonalnoji Jedno* 
sty". Każdy, kto występuje przeciw or* 
ganizacji politycznej, to  największy 
zbrodniarz. To albo prowokator, albo 
człowiek niespełna rozumu.

W  podobny sposób udowadnia p. 
Palijew konieczność stworzenia jedne* 
go „prowodu". Naród jak okręt potrze 
buje sternika i to sternika własnego, 
— czytamy — bo inaczej przyjdzie ob­
cy sternik. Naród woła ze wszystkich 
stron:: „pogódźcie się, panowie, we 
Lwowie, bo jak tego nie zrobicie, to 
my was kijami zmusimy do tego!"

Osobliwa ta „publicystyka** ma swój 
cel. P. Palijew uparł się, że on i „Front 
Nacjonalnoji Jednosty" mają moralny 
tytuł do reprezentowania ukraińskie* 
go narodu, przemawiania w jego imię* 
niu itp. Co pewien czas wypisuje on 
w „Batkiwszczyna" i  „Ukraińskich 
Wistiach" tego rodzaju... „orędzia". 
Mało brakuje, by zaczynały się nic 
słowami: „Do mojego ludu...!"

Tymczasem, choć już lat z górą sie­
dem F. N . J. przekonuje Ukraińców, 
efektów tego nie widać.

Jakoś trudno uwierzyć Ukraińcom 
w to, że tym... sternikiem ma być wła* 
śnie p. Palijew, a załogą statku „Fron* 
towyki“.

P. Palijew nie traci jednak nadziei... 
Na razie z iście świętą cierpliwością pi 
sze, przekonuje, walczy ze... złoczyń* 
cami, zbrodniarzami i prowokatorami 
spod innych znaków politycznych...

R

In Parasceve
Ca) Żałobny i przejmujący charakter 

liturgii Wielkiego Tygodnia osiągnął 
swój szczyt w  kościołach w  dniu dzi* 
siejszym. W ielki Piątek — Parasceyt 
— dzień przed sabatem, poświęcony 
rozpamiętywaniu męki, śmierci i po* 
grzebu Zbawiciela, jest dniem naj* 
większej żałoby w Kościele. Dziwnie 
podniosłe i przejmujące nabożeństwo 
wielkopiątkowe składa się z kilku 
fragmentów: z lekcji Pisma Św. i mo* 
dlitw uroczystych, oraz z niezmiernie 
swą tradycją stardj adoracji Krzyża.

Wielki ołtarz przybrany żałobnie, a 
na nim krzyż, osłonięty fioletową za* 
słoną, świec nie zapala się żadnych Po 
odśniewaniu modłów celebrans obna­
żę Krzyż a wznosząc go w  górę śpiewa 
trzykrotnie: „Ecce lignum C ruds'. 
Podczas adoracji rozlegają się tony 
wzruszającej pieśni: „Ludu mój, ludu, 
cóżem ci uczynił?" Teraz dopiero za­
pałają świece na ołtarzu, celebrujący 
przy Śpiewie wspomnjlanego hymnu 
przenosi Najśw. Sakrament z „ciemni* 
cy“ i rozpoczyna się,„missa praesancti- 
ficatorum'*, czyli ofiara darów poprzed 
niego dnia konsekrowanych. Następ* 
nie monstrancję z Hostią przenosi do 
przygotowanego grobu i umieszcza ją 
na wzniesieniu. Od tej chwili rozpo* 
czynają' sie pielgrzymki do Bożego 
Grobu. W  godzinach popołudniowych 
odbywa się trzecia i ostatnia Ciemna 
Jutrznia.

Nowootwarta polska placówka
poleca na sezon wiosenny OBOWIE męskie.

damskie i dziecięce 4256
J A N  Ł A B A Z I E W I C Z
Lwfar. ol. Bernardyński 12 (naprz. D. O. K.j
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Lw ów  —
REZOLUCJA KUPIECTW A I 

LWOWSKIEGO
„Z ebrani na  nadzw yczajnym  w ab 

nym  zgrom adzeniu w  dniu  2 kw ietnia 
1939 r. członkowie Kongregacji K u­
pieckiej we Lwowie uchwalają:

W  chwili,, gdy  na  tle  ostatnich zajść 
na  arenie m iędzynarodow ej całe spo­
łeczeństwo polskie bez różnicy zapa* 
tryw ań przejęte jest jed n ą  myślą i jed* 
nym  zdecydow anym  postanow ieniem  
poniesienia jak  najw iększych ofiar 
krw i i m ienia dla zabezpieczenia ca* 
łości granic Państwa, — my, K upcy 
polscy, dajem y w yraz naszym  wypró* 
bow anym  uczuciom patriotycznym  i 
głębokiem u przyw iązaniu  do N ajja­
śniejszej R zeczypospolitej.

Zt ł P O I l l l

Mistrz Słowacji gra we Lwowie
Podczas świąt Wielkanocnych grać będzie 

we Lwowie mistrzowska drużyna Słowa­
cji — Bratislava.

S. K. BratiSlava jest klubem stosunkowo 
młodym. Powstał w 1919 roku, w pierwszym 
okresie Republiki CzechoeSłowacji, a ofi* 
cjalna nazwa — I. Czesko-Słowacki Sporto­
wy Klub Bratislava — mfoła zadokumenioe 
wać wspólnotę ideową Czechów i Słowa, 
ków. Dziś z oficjalnej nazwy skreślono 
słowa „1. Czesko-Słowacki". Został tylko 
S. K. Bratislaya.

Przez długie lata piłkarze tego klubu 
dzierżyli prymat w kraju, jakkolwiek tytuł 
mistrza Słowacji zdobyli tylko trzykrotnie 
do 1927 r., później bowiem ze względu na 
zbyt wielką różnicę sił w okręgu, przestali 
do tytułu tego przywiązywać wagę.

Rozpoczęły się natomiast kontakty mię­
dzynarodowe, bardzo ożywione ze względu 
na bliskie sąsiedztwo Wiednia i Budapcsz. 
tu. W meczach międzynarodowych Bratisla* 
va odnosi szereg poważnych sukcesów, zdo­
bywa miano „Barcelony środkowej Euro­
py", jest bowiem nie do pokonania na swo* 
im terenie. Mistrzostwa CzechoeSłowacji w 
latach 1927 i 1930 koronują pierwszy okres 
historii klubu. —■ Okres amatorski.

W roku 1934, w dobie gruntownej reor­
ganizacji piłkarstwa w Czechosłowacji I. 
Cz. K. S. Bratislava przechodzi do szere- 
ków zawodowych.

Od tej chwili zaczyna się drugi okres hi. 
storii klubu. Okres trudniejszy, wymagający 
wielkiego nakładu kosztów i pracy, okres 
wysiłku, rywalizacji z potęgami Sparty i

Bratislava walczy dzielnie w Lidze. Od. 
nosi szereg sukcesów, cieszy się sympatią 
miasta, jest pupilkiem całej sportowej Sło­
wacji. W końcowych tabelkach zajmuje do­
bre lokaty.

Ciekawsze od wyników krajowych były 
rezultaty /spótkań międzynarodowych. Wy. 
mieniamy.tc ważniejsze:

Bratisłava — F. C. Leicester City 8:1 —

na dozbrojenie Arm ii
O bow iązujem y się so lidarn ie  wziąć 

udział w  subskrypcji Pożyczek na do ­
zbrojenie A rm ii i  oświadczam y, że je* 
steśm y każdej chwili gotow i n a  rozkaz 
N aczelnego W odza  złożyć ofiarę z ca* 
łego  naszego mienia i krw i na O łtarzu  
O jczyzny."

* * *
H urtow ne  sk łady  żelaza Fńikelstein 

i  Fehl subskrybow ały  na rzecz pożycz­
k i O PL  10.000 zł, a personal te j firmy 
1.000 zł.

W oj. Koło Lw. Stów. Praw ników  
A dm inistracyjnych R.P. podkreśliło  w 
sw ej jednom yślnej uchwale Z arządu 
skupienie się w raz z całym społeczcń* 
stw em  p rzy  osobie N aczelnego W os

Newcastle United 8:1, Fcrencvaros (Buda, 
peszt) 5:1, — Ujpest (Budapeszt) 5:2 — 
Hungarśa (Budapeszt) 4:1 i 2:0 — Budai 
XI. (Budapeszt) 6:0 — Sparta (Praga) 2:0 
— Slavia (Praga) '3:2 — Viktoria 2iżkov 
6:0 — Racing Club (Paryż) 7:1 — Austria 
(Wiedeń) 2:0 . — Sport - Club (Wiedeń) 
2:0 — Reprezentacja Austrii (jako śpar* 
ning - partner) 1:1 — Racing Club
(Strassburg) 2:1 — Vienna 1:0 — Blue Star 
(Zurych) 2:0, Cracovia 7:1 — Makabi (Kra. 
ków) 6:0 — Gradiański (Zagrzeb) 4:2. ju« 
gosławia (Belgrad) 3 : 2 — Somogy (Buda­
peszt 14:2 — Panathinajkos (Ąteny) 5:2 — 
Apolonia (Ateny) 5:1 — Bológna A. C. 
2:1 -  Rcpr. Rumunii 3:2 -  HASK. (Za­
grzeb) 2:1 — Malmó 2:0 itd.
. Lista zwycięstw jest bardzo imponująca. 

Nic dziwnego. Drużyna była silna. Miała w 
swoich szeregach wielu reprezentacyjnych 
graczy. Okres swojej doskonałej formy snę. 
dził w barwach Biatislavy słynny napastnik 
Vieeny Bulla, tu grało doskonałe trio o. 
bronne- Kardosz, Czulik, Dauczik, które 
w roku 1931 wystąpiło w Warszawie w 
meczu Czechosłowacja—Polska.

Bliskie sąsiedztwo z Austrią i Węgrami 
nie mogło pozostać bćz wpływu na system 
gry drużyny. Wyrobiła ona sobie bojewość 
węgierskich piłkarzy, technikę — austria­
ckich. szybkość — czeskich.

W okresie powrześńiowym klub znalazł 
się w ciężkiej sytuacji, boisko jego leżące 
na przedmieściu, okupowanym przez Niem­
ców, zostało po drugiej stronie granicy. — 
Radzono sobie z trudem, klub przygotowy. 
wał się do zasadniczych zmian. Wreszcie z 
czecho.słowąckiego stał się słowackim, o- 
trzymał też nowe boisko; należące dawniej 
do Sokołów czeskich.

Ta sytuacja zastała klub w chwili nie­
podległości Słowacji.

Zaczyna się trzeci okres historii, klubu. 
Okres jeszcze nic zapisany, a początkiem 
jego jest wyprawa do Lwowa.

dza i A rm ii, w yrażając gotow ość do 
poniesienia o fiar z k rw i, i m ienia w  o- 
bronie każdej piędzi polskiej ziemi. .

* » *
Izba Przem ysłow o-H andlow a we 

Lwowie wezwała sfery przem ysłow e i 
handlow e swego okręgu do  najrychlej 
szego i  najliczniejszego udziału  w  sub* 
skrypcji Pożyczki O PL. S fery te zaw. 
sze daw ały  dow ody swego głębokiego 
patrio tyzm u, do  k tó rego  Izba  Przemy* 
słow o*H andlow a apeluje.

Zbigniew  G arbaj, uczeń kl, 4 szkoły 
powsz., ofiarow ał na F.O .N . całe swo* 
je oszczędności w  kwocie zł. 6; M aria 
M ikołajska złożyła zł 100 na  F.O.N'.; 
uczniow ie szkoły pow sz. im. Ks. K or­
deckiego A leksander, Leonard  i Sta* 
nisława G órscy zadeklarow ali sub* 
skrypcję Bonu O bro n y  Przeciw lotni­
czej.

W  lw ow skiej redakcji PAT*a zgło* I 
siła się najm ilsza m oże delegacja, jaką  
kiedykolw iek  tu  w idziano. T rzej mali 
chłopcy z k lasy V I szkoły  im. Staszi* 
ca z dum ą okazali kw it M . K. K. O. 
na zł. 17 za B on O brony  Przeciwlot* 
niczęj, k tó ry  klasa zakupiła ze zbiórki 
WŚród kolegów  i z funduszów  gminy 
klasowej.

N auczycielstw o publicznych szkół 
pow szechnych rejonu szkolnego Pod* 
kamień pow . Brody, złożyło spora* 
dycznic kw otę zł. 370 na F. O. N . — 
R ów nocześnie nauczycielstw o deklaro* 
wało subskrybow ać w  ustalonych nor* I 
mach P. O . P.

Spółdzielnia Dom  W ypoczynkow y 
Prac. U m ysł, konc. naft. „M ałopolska" 
uchwaliła ' przeznaczyć kw otę około  
6000 zł. na ufundow anie jednego  kom* 
pletnego ciężkiego karab inu  maszyno* 
wego w raz z zaprzęgiem d la  pu łku  pie 
choty Dzieci Lwowskich. Jednoczę* 
śnie uchw alono su bsk ryb  ow ać 4000 zł. 
na P. O . P.

D r Eugeniusz i D iana Reiterow ie, 
subskrybow ali P. O . P. na zł. 1000.

P racow nicy miejscy, zrzeszeni w 
Z  w. Zaw . P racow ników  M iejskich w 
Złoczow ie, złożyli ze sw ych poborów  
na F. O. N . 1000 zł. N ależy  zaznaczyć, 
że Z w iązek  liczy 55 członków , z któ* 
rych połow a zarab ia  m iesięcznie prze* 
ciętnie w  granicach 75—120 zł.,

G IE Ł D A
GIEŁDA WARSZAWSKA

Warszawa, 6 kwietnia
• Dewizy: Belgia 89.67, Berlin 213.07, 
Amsterdam 285.82, Gdańsk 100.25, Kopen* 
haga 111.43, Londyn 24.96, N. Jork 532 1/4, 
kabel 550 1/8, Oslo 125.47, Paryż 14.13, 
Sztokholm 128.72, Zurych 119.30. Włochy 
28.02, Helsinki 11.02, Montreal 550 3/4.

Tendencja nieco mocniejsza.
Waluty: Belgi belg. 89.67. dolary amer. 

530 3/4. doi. kanad. 528 1/2, floreny hol. 
282.82, franki franc. 14.13, fr. szwajc. 119.30, 
funty ang. 24.96, ,guld. gd. 100.25, korony 
duńskie 111.43. kor. norw. 125-47, liry wł. 
17.50, marki fińskie 11.02. marki niem 
srebrne 82 1/2.

Papiery 4 i pół wcwn. 64 3/4. 3 inwest. 
1 cm. 90 3/4, serie 93 1/2, 2 cm. 89 3/4, se­
rie 92. 5 konwers. 68 1/2. 4 premj. dolarowa 
41 1/2, 4 konsolfdac. 65 1/2, 65 1/2 ost. 
drobne i setki.

Tendencja nieco słabsza.
Akcje: Bank Polski 127, Cukier 41, 40 

Wegiel 41 1/4, Modrzejów 22 1/2, 22 3/4 
Norblin 110, 109, 110, Starachowice 61 1/4, 
60 3/4, 61, Zielemiewski 77, Żyrardów 65 
i pół.

Tendencja niejednolita.
GIEŁDA LONDYŃSKA

Londyn, 6, 4. N. Jork 468.13, Paryż
176.73, Mediolan 89.05, Bruksela 27.83, Zu» 
rych 20 87 1/4, Amsterdam 135.16, Oslo 
19.90 1/8, Kopenhaga 22.40, Sztokholm 
19.40. Berlin 11.67.

GIEŁDA PARYSKA
Paryż, 6. 4. N. Jork 37.75 1/2, Londyn

176.74.
Paryż, 6. 4. N. Jork 57.75 1/2, Londyn

176.74. Mediolan 198.75, Bruksela 635, Zu­
rych S47, Amsterdam 20.05, Berlin 15.16.

GIEŁDA ZURYCHSKA
Zurych, 6. 4. N. Jork 445 7/8, Londyr. 

20.87 1/2, Mediolan 23.45, Amsterdam 
236.70, Oslo 104.90, Kopenhaga 93.20. 
Sztokholm 107.60 Berlin 178.70.

Patriotyczne rezolucje 
związków i organizacji

Z  uwagi na  sytuację  m iędzynarodo* 
w ą Z arząd Stów . „R odzina Policyjna' 
Koło M iejscow e we Lwowie, uchwali! 
następującą rezolucję:

„Zebrani na  Nadzw ycz. Z ebraniu 
Członkow ie Stów . „R odziny  Policyj* 
nej" Kolo M iejscow e w e Lwowie o* 
świądczają, że codzienną p racą potna* 
gać będą Państw u w  realizow aniu cc*, 
lów Jego, że w każdej chwili gotow i są 
do  poniesienia wszelkich o fia r d la  o* 
b ro n y  całości naszych granic. Siły  swo 
je oddają  na  u sług i W o d za  N acz. Mai. 
szałka Edw arda Śmigłego Rydza. Ko* 
biety, — następczynie n iew iast kreśo* 
wych — w spierać będą m ężów  i sy ­
nów  przez podtrzym yw anie ducha r.y* 
cerskiego, a w  razie po trzeby  same sta 
ną w  szeregu. D la  zadokum entow ania 
tej gotowości d o  ogólnych o fiar doda* 
jem y naszą sk rom ną ofiarę zdeklaro* 
waną na tym  zeb ran iu  w  kw ocie 5 t 
złotych".

M A ^ O N

L Ó N IG S M A R Ić
e P K Z Ł  K t t C  A Y T O K Y S D W A  W

Ó d czasu d o  ęzasu s iad a ł p rzy  dro* 
dze, aby  odpocząć, a k o ń  stał przy nim  
cierpliwie, ocierając nozd rza  o jego ra* 
mię, jak  gdy b y  brał na siebie całą wi* 
ne przykrego w ypadku  j  p rosił o prze** 
baczenie. Ó dpocząw szy H enryk  wsta* 
wał j znów  z trudem  szedł naprzód 
jaką milę, kulejąc i kusztykając.

N iebo  jaśniało^ zaczął się brzask, 
nieznośna noc dobiegała końca, ale cią 
gle jeszcze by ło  sześć m il do  Herren* 
hausen a siedem  mil do  M onplaisir. — 
Te ostatn ie  m ile były najprzykrzejsze 
zarów no d la  spieszonego jeźdźca jak 
d la  konia. N ogi H en ry k a  piekły, jak* 
by stąpały po  ogniu. W reszcie zdjął 
buty i powiesił je sob ie  na szyi i  w 
•cń sposób  znów szedł naprzód  przez

'uższą- chwilę. A le  kam ienie wprędce 
'o c ę ly  jego skarpety  i ran iły  m u no* 

a gdy  próbow ał wciągnąć buty, 
zekonał się, że jest to  niemożliwe, 
ył w okropnym  położeniu, D opiero

o jedenastej u jrza ł w  odległości mili 
dach  w ozow ni i stajen w  Herrenh.au* 
sen.

-r-W reszciel... — rzeki, klepiąc szyję 
konia . Z najdzie  kogoś w śród służby 
stajennej w  H errenhausen, k to  podej* 
m ie się doręczenia listu . O n sam  nie 
m ógł już uczynić an i k roku . A le  wła* 
śn ie  w  tej chwili usłyszał za so b ą  tur* 
k o t  k ó ł i odw róciw szy się, u jrzał na 
zakręcie d rog i dy liżans pocztow y. — 
O dprow adził kon ia  n a  bok , a b y  zro* 
b ić  miejsce podróżnem u, ale usłyszał 
o k rzyk  i  dy liżans zatrzym ał się  przy 
nim . M uller zauważył, że b y ł wyłado* 
w any bagażem  podróżnego.

Z  okna kare ty  w ychylał się mło* 
dzieniec, k tó ry  w ołał n a  n iego:

— Wypadek?
— Tak, panie. Koń mi okulał i nogi 

mam w  strzępach.
Podróżny  spojrzał n a  nogi Mullera 

i  w ydal o k rzy k  politow ania.

— Daleko wąść idziesz?
— Trochę więcej, niż milę.
— Przywiąż waść konia gdzieś przy 

drodze, a  będziesz mógł przejechać tę 
mile na stopniu karety.

Muller jednak był ostrożny. Był już 
blisko pałacu w Herrenhausen. Z  dru* 
giej strony gościniec był pusty. Nie 
dowierzał obcym ludziom, którzy po* 
dróżowalj w  karetach i ofiarowali mu 
się z podwiezieniem. Co będzie, jeże* 
li istotnie stanie na stopniu karety, a 
woźnica puści konie cwałem? Wów* 
czas on, Muller będzie mógł tylko trzy 
mać się co sił, żeby nie spaść i będzie 
całkowicie zdany na łaskę i niełaskę 
nieznajomego, a wraz z nim i list... — 
Wyciągnął z kieszeni swój ciężki ze* 
garek i spojrzał na wskazówki. Do* 
chodziła jedenasta.

— Zatem decyduj się pan, — zawo* 
łał nieznajomy niecierpliwie. Oczy 
Mullera przebiegły szybko po karę*

— P an  jest A nglik iem ? — zapytał.
Jeżeli ten podróżny jest Anglikiem, 

w takim razie nie interesuje go polityka 
księstw Zelle i Hanoweru. N ie jest tc 
w takim razie szpieg a»i jednego ani 
drugiego księstwa.

— Zdaje mi się,'.że moja niemiecczy* 
zqa jest gorsza, niż myślałem — rzekł 
podróżny, którego miła twarz wyrażan

i la komiczne zafrasow anie. M uller te* 
faz  chętnie pojechałby  na  stopniu  ka* 
rety.

— N ie  po pańskim  akcencie niemicc 
kim, ty lko  po  bagażach poznałem , że 
waszmość pan  je s t  A nglikiem  — rzeki 
uprzejm ie. — Jestem  sługą. W iem , 
czego potrzeba w  p odróży  i  co je s t w y 
godne; A nglicy lu b ią  sw oje w ygody.

M łodzieniec b y ł u jęty  hołdem , zło­
żonym  w spaniałości jego podróżnych 
troków .

— Istotnie, jestem  A nglikiem  w  po ­
dróży  i  n ic  rozporządzam  swoim cza 
sem — rżekł w yniośle, jak b y  dając dr 
zrozumienia, że w szyscy m onarchowie 
Europy  stali n a  p ro g u  sw oich pałaców 
m ając w  ręku  go tow e prog ram y  p rz y ­
jęć na cały czas jego  w izyty . — N o  
przywiąż konia  i w skakuj na sto  
pień!...

M uller przyw iązał kon ia  za wodzr 
d o  przydrożnego  drzew a, ale wskoczę 
nie n a  stopień k a re ty  by ło  ponad  jego 
siły. W lazł w ięc b ardzo  ostrożnie i u 
czepiŁ się drzw iczek. D yliżans dudniąc 
m inął szeroki f ro n t pałacu H erren h au ­
sen. N a  dziedzińcu  panow ał wielk: 
ruch i  w idać b y ło  słążbę, w  liberiach 
książęcych, biegającą tam  i sam. Z 
w ozow ni w yciągano karety  w  porząd- 
ku , p rzep isanym  przez p ro tokó ł, a 
przy każdym  okn ie  pow iew ały  chora 
gwie.

<C. d . n.).
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Prace oświatowo- 
roinicze

Okres miesięcy zimowych na odcin* 
ku akcji rolniczej w  powiecie zborow* 
skira poświęcony był kursom oświato* 
wym, hodowlanym, sadowniczym i w 
in. W  szczególności Wydział Powia* 
Łowy przy pomocy swego personelu 
rolniczego przeprowadził wielką ilość 
kursów hodowlano-mleczarskich, sa* 
.downiczych, połączonych z pokazem 
prześwietlania i opryskiwania drzew, 
dalej były przeprowadzone kursy o 
charakterze ściśle propagandowym. — 
Zainteresowanie rolników było wieli 
kie, bo zgromadziło ponad 1200 roi* 
Gików.

W dziale Przysposobienia Rolnicze* 
go młodzieży wiejskiej zorganizowano 
kursy w 58 zespołach z udziałem po* 
Gad 500 osób.

W 21 Kołach Gospodyń Wiejsk. któ 
re grupują prawie 600 członkiń, prze. 
Prowadzono kursy gotowania, robót 
szydełkowych, kroju i szycia, hygieny 
hodowli drobiu itp.

Okręgowe Towarzystwo Rolnicze 
zorganizowało kursy dla sklepikarzy 
Kółek Rolniczych, kierowników skle* 
Pów i księgowych oraz kursy dla za= 
rządów Kółek Rolniczych.

Prace rolnicze w powiecie zborowi 
skttn mają formę akcji skoordynował 
Gej. Programy akcji zimowej ustalone 
zostały na łącznych konferencjach od* 
nośnych czołowych organizacji gospo* 
darczych pod kierunkiem starosty p. 
1 Gwlikowskiego.

K R Ó W K A  M A Ł O P O L S K I

Z a rzą d ze n ie  w y b o ró w  d e  rad  m iejskich  
w Przemyślu, Rzeszowie i Drohobyczu

Wojewoda Lwowski zarządził wy* 
bory radnych miejskich w miastach: 
Przemyślu, Rzeszowie i Drohobyczu. 
Głosowanie we wszystkich tych mia= 
Stach odbędzie się, podobnie jak we 
Lwowie, dnia 21 maja br.

Miasto Przemyśl podzielone zostało

S tro i g ran iczna d la  szlach ty  z a g ro d o w e j
Straż Graniczna, podejmując trądy* 

cje kresowych żołnierzy w zrozumie* 
niu swych zadań dla oparcia ich o ży* 
wy mur polskich serc i ducha, rozwija 
czynną działalność w kierunku podnie 
sienią świadomości narodowej wśród 
mnogiej liczby braci szlacheckiej.

Komenda Obwodu Straży Granicz* 
nej w  Kołomyi, zakupiła ze składek o* 
ficerów i podoficerów Straży Granicz* 
nej pięć radiowych.,odbiorników lam* 
powych, które zostały zainstalowane w 
roku bieżącym w  dniu imienin Naczel 
nego Wodza w  Świetlicach Kół Związ 
ku Szlachty Zagrodowej ńa terenie Ko 
misariatów Straży Granicznej: Zalesz*

Społeczeństwo Małopolski Wschodn. 
na F. 0. N. i P. 0. P.

P. Tenenbaum i inż. Koryciński z I 
Czortkowa, w czasie zebrania towarzy 
skiego zebrali kwotę 250 zł., przezna* 
czając całą sumę na FON.

Komisarzem Pożyczki Obrony Prze* 
ciwlotniczej na powiat czortkowski wy 
brany został starosta powiatowy Jan 
Wasiewicz.

Rada Miejska Gminy Tyśtnienica, 
uchwaliła przekazać na FON kwotę 
1000 zł., a pracownicy gminni subskry* 
bowali Pożyczkę Obrony Przeciwlot* 
niczej na sumę 500 zł.

Drużyna Harcerzy Kresowych im. 
Króla Jana III Sobieskiego, żebrała 
doraźnie kwotę zł. 38, przekazując 
wspomnianą sumę na FON.

O b y w a te ls k i w iec  s p o łeczeń s tw a  
tarnopolskiego

Tarnopolski Okręg O. Z . N . zwoła! 
w dniu 2 kwietnia br. wiec obywatel* 
ski dla zamanifestowania pełnej goto* 
wości społeczeństwa tarnopolskiego 
do najwyższych ofiar na .rzecz Ojczy. 
zny. W  sali Sokoła zgromadzili się 
licznie członkowie i sympatycy O. Z
N . Do zebranych przemówił poseł J 
Pawłowski, obrazując obecną sytuację 
w Europie i czołową pozycję Polski, 
oraz misję jaką Naród Polski musi o* 
becnie spełnić, by uratować sprawie* 
dliwość narodów i obronić ich wol* 
ność!

Następnie zabrał głos dr Przyboś 
który sięgając do przeszłości naszej i 
powołując się na hasła głoszone przez
O. Z . N . nawoływał zebranych do naj* 
większych ofiar dla Polski. Przemowie

Ze S ta n is ła w o w a

Doroczne posiedzenie Rady Miedzyksmiinalnego 
Związku „Karpaty Wschodnie"

W  Stanisławowie odbyło się dorocz 
ne posiedzenie Rady Międzykomunal* 
nego Zw. „Karpaty Wschodnie". Po* 
siedzenie zaszczycił swą obecnością
P. Wojewoda Jarecki. Ponadto przy* 
byli delegaci organizacji turystycznych 
i gospodarczych, oraz przedstawiciele 
prasy. Zagaił prezes dr T . Seidler, któ* 
ry  zreferował cele i zadania Związku. 
W  dalszym ciągu obrad dyr. J. Miket* 
ta złożył sprawozdanie z działalności 
zarządu. Ze sprawozdania wynika, 
że praca związku została szeroko za* 
krojona w  celu przygotowania terenu 

«letniskowego, jak. również i propagan.

na 10 okręgów wyborczych i wybierać 
będzie 40 radnych, miasto Rzeszów 
podzielone zostało na 9 okręgów wy* 
borczych i wybierać będzie 32 rad* 
nych, zaś! miasto Drohobycz na 7 o* 
kręgów wyborczych i  wybierać będzie 
32 radnych.

czyki, Horodenka, Kuty, Sniatyn i Za* 
bie.

Czynny udział oficerów i podofice* 
rów Straży Granicznej w  pracy tych 
Kół, oraz moralne i materialne popar* 
cie daje gwarancję, że Koła te rozwi* 
jać się będą coraz intensywniej we 
właściwym kierunku.

Rosną więc Koła Związku Szlachty 
Zagrodowej na południowo*wschod* 
nich rubieżach dzięki poparciu Straży 
Granicznej. Ostatnio powstało nowe 
Kolo Z. S. Z . w  Kułakowcach, powiat 
Zaleszczycki, do którego przystąpiło 
40 rodzin polskich.

Sołtys Gminy Tarnoszyn pow. Ra* 
wa Ruska, złożył na FON kwotę zł. 
120. Ludność wiejska w Tarnoszynie 
na doraźnie urządzonym zebraniu za* 
deklarowała na FON kwotę zł. 118.80 
groszy.

W  Komunalnej Kasie Oszczędności 
w Samborze, rolnik z  Radłowa, To* 
masz Radomski, złożył na FON 10 ko* 
ron złotych, 74 koron srebrnych, 5 
florenów srebrnych i markę srebrną. — 
Anna Libermann z Sambora złożyła 
złotą obrączkę. — Uczniowie Liceum 
Państwowego i Gimn. im. M. Koper* 
nika ■wpłacili na P. O. P. 600 zł., prze* 
znaczając równocześnie obligacje na 
FON. ~ '

nie prof. K. Halskiego, który przedsta* 
wił powszechny zapał społeczeństwa 
polskiego i  jego gotowość i zdecydo- 
waną wolę odpowiadania orężem na 
wszelkie pokusy wroga, żakończyłc 
to podniosłe zebranie.

Zebrani uchwaliwszy depesze do P 
Prezydenta Rzeczypospolitej Prof. I 
Mościckiego, Naczelnego W odza Mar* 
szalka Smigłego*Rydza, Premiera Gen 
F. Sławoj*Składkowskiego ; Szefa O 
Z. N . Gen. Stan. Skwarczyńskiego, w 
którym zapewnili o  swej ofiarności 
gotowości do obrony granic, oraz ślu, 
bowali wierność Rzeczypospolitej, u* 
dali się w pochodzie z muzyką Zw 
Strzeleckiego na czele pod pomnik 
Marszałka J. Piłsudskiego, by tam zło. 
żyć hołd.

dy, obejmując przygotowanie terenu 
letniskowego województwa stanisła* 
wowskiego pod  względem gospodar* 
czym, estetycznym i propagandy. — 
Przez cały okres gospodarczy związek 
współpracował z Ministerstwem Komu 
nikacji, Izbą Przemysłowo * Handlo* 
wą, Izbą Rękodzielniczą, Zw. Ziem 
Górskich, Studium Turyzmu oraz z or* 
ganizacjami turystycznymi i wcza* 
sów pracowniczych. W  dziale przygo* 
tcwania terenu zarząd' dokładał starań, 
aby dostosować domy wynajmowane 
letnikom do odpowiedniego poziomu 
higieny i  wygody i  w tym celu noża

PROGRAM
r a d i o w y
PIĄTEK, 7 KWIETNIA 

Godz. 6.57 Lw. Pieśń poranna. — 7.00
Dziennik poranny. — 7.15 Płyty. — 8.00 
Lw. „Godzina gospodyni": Pogadanka red. 
Łosiowej.. Porady, Wiadomości, Muzyka. — 
i 1.57 Sygnał czasu i hejnał. — 12.03 Muzy­
ka. — W przerwie: Gazetka południowa. — 
14.00 Lw. „Gazetka informacyjna" w jęz. 
ukr. red. Kowalewskiego. — 14.10 Lw. Mu» 
zyka religijna z płyt. — 14.30 Lw. Recytacje 
wielkopostne „Chór wieków". — 14.45 
Lw. Wiad. gosp. —, 14.50 Giełda lwowska.
— 14.55 Lw. Program na jutro. — 15.00 Au­
dycja dla młodzieży. — 15.30 Nabożeństwo 
z Kalwarii. — 16.30 Sonaty fortep. Beetho- 
vena w wyk. J. Turczyńskiego, — 17.00 Lw. 
Rozmowa z chorymi: „Od Niedzieli Palmo* 
wej do Niedzieli Wielkanocnej" — ks. kap. 
Rękas. — 17.15 „Kronika literacka" — E. 
Skiwski. — 17.30 Koncert — 18.00 Lw. 
Wiad. bieżące z miasta i  prowincji. — 18.05 
Lw. „Pieśni o Męce Pańskiej" — chór OO. 
Bernardynów pod dyr. Fr. Rylinga. — 1830 
„Żywy Bóg" III. „Dzień odkupienia". — 
19.15 Koncert. — 20.40 Dziennik wieczorny, 
Komun, meteor., Wiad. sport., Nasz pro­
gram na jutro. — 21.00 Pergolese: „Stabat 
Mater" — koncert. — 21.35 „Kryzys czło­
wieka" — M. Winowska. — 21.50 „Naj. 
dawniejszy kompozytor Lwowa" (Marcin 
Lcopolita i jego muzyka wielkanocna) — dr 
M. Szczepańska. — 22.00 Płyty. — 2255 Lw. 
Audycja informacyjna. — 23.00 Dziennik 
wieczorny, Wiad. meteor.

AUDYCJE ZAGRANICZNE
19.30 Frankfurt. „Pasja w/g św. Mateusza* 

— Bacha.
20.00 Zagrzeb. „Golgota" — oratorium 

Kmica.
22.30 Hamburg. Symfonia IX. Brucknera. 
24.00 Radio Parts. Koncert nocny.
24.00 Sztutgart. „Reguiem" — Verdiego.

SOBOTA, 8 KWIETNIA 
Godz. 657 Lw. Pieśń poranna. — 7.00

Dziennik poranny. — 7.15 Płyty. — 8.00 
Lw. Muzyka z płyt. — 8.50 Lw. Wiad. po­
ranne. ‘ — 11.57 Sygnał czasu i hejnał. -*■
12.03 Audycja południowa. 14.00 Lw. Mu* 
zyka z płyt. — 14.45 Lw. Wiad. bieżące z 
miasta i prowincji. — 14.50 Lw. Informacje.
— 14.55 Lw. Program na jutro. — 15.00 Lw. 
„Płomyk" — słuchowisko w/g legendy S. 
Lagerlóff. — 15.30 Lw. Muzyka obiadowa 
orkiestry Scredyńsktcgo. — 16.00 Dziennik 
popołudniowy. — 16.10 Audycja muzyczna 
z Wiarsz. Konscrwat. — 17.15 Lw. „Bóg 
Żywy" — IV.: „Triumf Zmartwychwsta­
nia". — 18.00 Koncert. — 18.40 Audycja dla 
Polaków za granicą. — 19.15 Koncert soli* 
stów. — 20.00 Nabożeństwo z Włocłiwka.
— 21.00 Koncert wieczorny. — 21.55 „Wiel­
kanoc na Libanie" — z powieści J. Woło* 
szyńskiego „Słowacki". — 22.10 Ballady w 
wyk. T. Nolier-Mazurkiewiczowej. — 22.25 
Koncert. — 23.10 Lw. Przedświąteczna roz*

. mowa ze słuchaczami dyr. J. Pctry‘ego, — 
23.20 Iw , Muzyka popularna z p ły t —< 
24-00 Rezurekcja z Cerkwi Wołoskiej w  
Lwowie.

AUDYCJE ZAGRANICZNE 
19.00 Tallin. „Requiem“ — Mozarta,
20.10 Lipsk. Utwory R. Straussa.
21.00 Rzym. „Andrzej Chenier" — Giw-

dana.
22.00 Londyn Reg. Muzyka taneczna. Ork. 

lacka Payne‘a.
22.25 Droitwich.. Swing musie z Ameryki. 
24.00 Droitwich. Muzyka taneczna. Ork

Hyltona.

systematycznie prowadzonymi kursa* 
mi i konkursami czystości domków let 
niskowych. ■ przystąpił do opracowania 
i wydania wzorowych planów dom* 
ków letniskowych z zachowaniem ory* 
gmalnych stylów ludowych. Plany ta* 
kie wydane zostaną dla Huculszczy* 
zny, Skolszczyzny, Tucholszczyzny i 
jaru Dniestru. N ie mniej usilnych sta* 
rań dokładano, aby letniska i uzdrowi 
ska posiadały opracowane i zatwier* 
dzone plany rozbudowy osiedli. Nie 
mniej dokonano starań, aby przygo* 
tować odpowiednią służbę dla hoteli i 
pensjonatów w woj. stanisławowskim. 
Referat ogrodniczy związku prowadził 
prace planowania i projektowania par* 
ków, zieleńców i zadrzewień, urządza* 
ni a plaż, oraz dozorowania i instruo* 
wania analogicznych robót, prowa* 
dzonych przez wydziały powiatowe i 
gminy, zwłaszcza w  miejscowościach 
letniskowych. Współpracował również 
z zarządami drogowymi przy zadrze* 
wianiu dróg oraz przy zakładaniu i 
prowadzeniu ogrodów powiatowych. 
W  dziale propagandy wydano 5 bro* 
szur propagandowych, zorganizowano 
stały serwis prasowy, prowadzono in* 
dywidualną obsługę informacyjną let* 
ników i turystów itp. Najlepszym do* 

^Dalszy ciąg na str. 12*tej)
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wodem wytężonej działalności związ* 
ku jest imponujący wzrost frekwencji 
w letniskach stanisławowskich. We* 
dług danych statystycznych w roku 
1936 przebywało w  letniskach stania 
sławowskich około 50.000 letników, a 
w roku 1938 frekwencja ta wzrosła do 
67.364 przyjezdnych. Gdyby przyjąć, 
że jeden letnik wyda tylko 100 zł., to 
dochód brutto przemysłu letniskowe* 
go wyniósł w woj. stanisławowskim w 
r. ub. około 7 milionów zł.

W  dalszym ciągu obrad' uchwalono 
preliminarz budżetowy na rok 1939*40 
oraz plan pracy, z którego wynika, że 
praca związku w tym okresie stanie 
się jeszcze bardziej wydajną i obejmie 
jeszcze większy zakres, a zwłaszcza w 
dziale propagandowym i przygotować 
nia terenu. Po krótkiej przerwie zabrał 
głos P. Wojewoda Jarecki, który w 
przemówieniu' podkreślił celowość i

wydajność prac związku „Karpaty 
Wschodnie" stwierdzając zarazem, że 
władze państwowe dołożą starań, aby 
ten najpiękniejszy region Polski, ja* 
kim jest bezsprzecznie woj. stanisla*

Związek ceglarzy zgłasza swoją gotowość
Związek ceglarzy stanisławowskich 

uchwalił wysłać do p. Marszałka Smi* 
głego*Rydza, depeszę następującej tre* 
ści:

„Z w ią z ek  c e g la r zy  Stanisławów** 
sk ich  d ocen ia jąc  d o n io s ło ść  zagad n ień  
o b r o n y  p r z ec iw lo tn ic ze j p a ń stw a , szcze  
g o ln ie  n a  t le  obecn ej m ięd zy n a ro d o w ej  
sy tu acji, m im o  m artw ego  se z o n u , pra= 
g n ąc  s ię  p r z y cz y n ić  w  m iarę  sw y c h  s ił 
d o  p o d n ies ien ia  p o te n c ja łu  tej obron*  
n o ś d ,  p r z ek a zu je  w  d n iu  d z is iejszy m  
n a  rzecz  L . O . P .  P .  51.000 c eg ie ł, wy«  
p r o d u k o w a n y ch  p r z ez  c e g la r zy  stani*

wowskie przekształcić na jedną wielką 
stację turystyczno*letniskową.

W  zakończeniu obrad uchwalono 
szereg spraw ściśle wewnętrzno*orga* 
nizacyjnych.

sławowskich w ostatnich latach z prze* 
znaczeniem na wybudowanie własnego 
Domu Ludowego. W  obecnej chwili 
ceglarze stanisławowscy uważając, że 
niepodległa silna Ojczyzna jest najcen*

Rozszalały hucuł wymordował rodziną i sam zginął
W  Hryniawie pow. Kosów Hucuł* 

ski, Hucuł Mikołaj Szykman w przy* 
stępie szału zabił siekierą swoją żonę 
i  synową. Na krzyk mordowanych 
zbiegli się sąsiedzi, których Szykman 
również zaatakował. Oszalały Hucuł 
zadał cios siekierą w  głowę swemu są*

niejszym domem, którego potrzeby są 
ważniejsze ponad wszystko, rezygnują 
chwilowo z budowy Domu Ludowe­
go, ofiarowując swe cegiełki na potrze 
by tego wielkiego Domu=Ojczyzny. — 
Zarazem ceglarze stanisławowscy prze* 
syłają Marszałkowi wyrazy hołdu i 
zgłaszają gotowość stawienia się na 
każde Jego wezwanie, by z bronią w 
ręku do ostatniej kropli krwi bronić 
całości i niepodległości granic Rzeczy, 
pospolitej.

siadowi Michałowi Marodczakowi, 
który w obronie własnej uderzył Szyk 
mana kołem w  głowę, zabijając go na 
miejscu.

Pamiętał codziennie o FON

— - O G Ł O S Z E N I A
Ś ie /ic fieczoc f p r z y s m a k

P IW fl Ż Y W IE C K IE
Zdrój Żywiecki, Porter, Marcowe i Słodowe

Z A r c y K s i ą ż ę c e g o  B r o w a r u  w  Ż y w c u
Do nabycia we w s z y s t k i c h  lokalach śniadankowych i handlach delikatesów!

Przedstawicielstwo we Lwowie: „ZDRÓJ ŹYWfECKI" 
4227 u lica  G łow ackiego 1S = = = = =  te lefon 213-29

S p r z e d a ż  !
W tej rubryce zamieszczamy 
ogłoszenia po 5 gr. za słowo 
kupieckie i handlowe po 10

WSZYSTKIE KSIĄŻKI 
i CZASOPISMA polskie 
i w jęz. zagrań, sprawnie 
dostarcza K S IĘ G A R N IA  
A. KRAWCZYŃSKI, Lwów. 
Rutowskiego 9. — Katalogi 
bezpłatnie. Zlecenia z pro­
wincji odwrotna pocztą. 4056

PIERNIKI
u  Antoniego Rotha sztuko­
we, na wagę, nadziewane, 
grzybki <ło ubierania tor* 
tów, Lwów, plac Akademi­
cki 3, tylko I. piętro, telefon 
113*07. 16169

SPRZEDAJEMY! KUPUJE- 
M Y lii okazyjnie: Meblel Ki­
limy! Dywany! Obrazy! Ma­
szyny: szycia, pisanial Radiol 
Fotografika! Patefony! For­
tepiany 1 Pianina I Antyki! 
Starożytriośc!i!! Zgłoszenia 
Sprzedaż: Rynekl numer 
dziewiątylil „Dom Uniwer­
salny" Drzewińskiegol Tele­
fon 285-48. Prosimy o liczne 
odwiedziny Ili 11670

TOREBKI modne PARASOLE
W ALIZY, TECZKI, PORTFELE, PODARKI tylko  z firm y

„T E K A "  Lw ów. S za jno ch y  3
NAJNOWSZE WARSZAWSKIE MODELE. 4271

FIRANKI,
kapy, najnowsze materiały 
dekoracyjne 50 proc, taniej. 
Freilich, — Sykstuska 21.

4216

P U D E H N ł C Z K I  
r o z p y la c z e ,  
grzebienie, po- 
madki do ust, 
ołówki do brwi, 
tusze do brwi 
i rzęs, róże do 
twarzy — poleca

PERFUMERIA A . PAWLIKA 
Lwów, Hetmańska 6, tele­
fon 108-60. 4039

TOWARY ŚWIĄTECZNE 
kiełbasy tuchowskie, dębo­
wieckie, drób — poleca

M. W IR G A  3980
Lwfiw, u l. Sienkiewicza 3

l MEBLE NA SPŁATY
1 BEZ W EKSLU

Zanim kupisz meble — 
wstąp i  oglądnij wytwórnię, 
suszarnię i tapicernię — 
która posiada stale na skła­
dzie: sypialnie, jadalnie. sa= 
lony, gabinety, tapczany i 
urządzenia kuchenne we­
dług najnowszych wzorów. 
Wytwórnia mebli — Lwów, 
Sapiehy 8 w budynku Wy. 
stawy Maszyn, — Kredyt 
dwuletnil 4121

Daj grosz na T. S. L.

W A G I,
Wciągi, Pompy, Obrabiarki, 
Narzędzia, Olejarnie, Trans­
misje. Wszelkie Maszyny — 
„PILOT", Lwów, Batorego 4.

11632

FORTEPIANY, PIANINA 
FISHARMONIEsbł. gwarantowaneJ i L

M  s p r z e d a je ,  
kupuje, mienia

ł  > 1 K A N A K
Piłsudskiego 21, 1. p. 3320

Mśasztsansa |
W tej rubryce zamieszczamy 
wszelkie ogłoszenia miesz. 
kaniowe przy 3 razach do 10 

słów, 2 razv bazplatnle.

BOCZKOWSK1EGO 5. 
Dwupokojowe mieszkanie do 
wynajęcia ty lko  rządowcom. 
Telefon 217-96. 11675

ZOFII 42.
Trzypokojowe oeinokomfor- 
towe mieszkanie do wynaję­
cia, drugie piętro. 11674

PIĘCIOPOKOJOWE 
piękne mieszkanie dla du­
żej rodziny. — Peowiaków 
(Radecka) _4_________11615

DO WYNAJĘCIA 
zaraz 4 pokoje z pn.. wyso­
ki parter, komfort. Długo* 
sza 18. 11671

POKÓJ
piękny, bez mebli. Łycza­
ków, ogród — willa. Wia­
domość : Tokaraewskicgo 
109. 1166

DWA POKOJE 
z kuchnią w oko licy Listo­
pada, Zielonej, poszukuje 
solidny płatnik. Listy Dz. P. 
„Z . M. 113“ . 11678

PIĘCIOPOKOJOWE 
mieszkanie pełnokomforto* 
we, taras, balkon, system 
korytarzowy, w ogrodzie, 
bez podatku do wynajęcia. 
Hilarowicza 11 (Kolonia 
profesorska). 11667

OBWIESZCZENIE
Państwowy Monopol Spirytusowy — Wytwórnia we Lwo­

wie — sprzedaje nieruchomość P. M. S. w Brodach, przy 
ui, Jurydyka nr 58, objętą wyk. hip. nr. 971 ks. gr. gm 
m. Brody (Folwarki Wielkie), składającą się z placu o pow. 
2.583 m2 z budynkami drewnianymi w złym stanie, za 
cenę 6 500 zł.

Omawiana nieruchomość zostanie sprzedana za gotówkę, 
względnie na warunkach ulgowych, któ re zainteresowanym 
wraz z opisem nieruchomości poda Wytwórnia P. M. S 
we Lwowie, ul. Majora Wyrwy-Furgalskiego nr 2. 4273

------------------ F IR A N K I  ------------------
TAPETY — DYWANY -  MATERIE MEBLOWE 

4185 TAPCZANY -  MATERACE — ROLETY i t. p. 
Projektowanie i w ykon yw an ie ..ko m p le tn ych w n ę trz  
we własnych zakładach tapicerskich i stolarskich

T.

- jadalnie, pokoje kombinowane, tapczany 
poleca Maszynowa Wytwórnia Hebli 
MICHatn NOWICKIEGO — Magazyn przy 

ul. Kochanowskiego 8. telefon 1'0-87. — Ceny ściśle fabryczne. 4082

S Y P I L I i '

Woins posady
CZELADNIKA

krawieckiego, silę'p ierwszo­
rzędną na duże setuki przyj- 
mie na stale Fr. Michalski, 
Lwów, u l. św. Szymona 2.

11677

Czytajcie
„Dziennik Polski**

KSJLEPiEI SIE tZliiE
w wózku z firmy

i. KDHIEWII2 I Sili
Lwów, ul. Baiorego 12 

Tal. 278-00

Największy wybór 1 
N a jn iższe  ceny!

R ó ż n e
O S T A T N IE  N O W O Ś C I
rynki- księgaiskiego, wielki 

wybórzniżonych

ści — poleca 
K S IĘ G A R N IA  
MAŁOPOLSKA, 
Lwów. Akade­
micka 16. —■
Przyjmuje przed

piatę na pisma krajowe i za­
graniczne. 3933

s. O. s.
Czystość zbankrutuje, — 
Lwów nie urguje. — Sufity, 
posadzki zaniedbuje. — 
Dzwoń 259*17. 616

SEZON
zbliża się— pensjonaty uzu­
pełniają i odnawiają nakry­
cia stołowe bezpośrednio u 
wytwórcy „Galwanoplater", 
Kopernika 14.

-------- - C E N N I K  O G Ł O S Z E Ń  = =  j
O g ło s z e n ia  w  te k ś c ie  s N? pierwszej stronie zi 0  90. W tekście od 2—5-teJ str. zl 070. W tekście od 6-tej do końca działu redakcyjnego zt 0 50. Cala pierwsza strona zl J.100. 3
Cała strona od 2—5-teJ zi 900. Cala strona od 6-tej zł 650. — O g ło s z e n ia  z a  t e k s t e m :  Ogłoszenia zwyczajne zł 0-18. Cała strona zł 450. Ogłoszenia wśród drobnych zł 0-18 
N e k r o lo g i:  zł 0*50 za mm jednoszpalt. — O g ło s z e n ia  d r o b n e :  Ogłoszenia drobne za wyraz z ł 0*05, handlowe po zł 0 ‘10, dla poszukujących pracy zł 0*03, matrym. zł 0*15. 
Podstawą obliczenia jest 1 mm w Jednym lamie; strona w tekście ma 4 łamy, za tekstem 6 łamów. —  K o m u n ik a ty , n o t a t k i ,  w zm ia n k i k r o n ik a r s k ie ,  a r ty k u ły  W

o  t r e ś c i  h a n d lo w e j , o s o b is t e  zł 1*50 za mm (strona 4-ro łamowa) — Ogłoszenia tabelaryczne i fantazyjne o 50% drożej
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